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Sprzedany pustostan 
w koszarach

WYWIAD Z RADOSŁAWEM ROSZKOWSKIM – MUSIMY DZIAŁAĆ ZDECYDOWANIE I AMBITNIE            CZYTAJ NA STRONACH 6 i 7

CZYTAJ NA STR. 8 i 10

Oświadczenie

Szanowni Państwo,

Przewodniczący Platformy Obywatelskiej 

Radosław Roszkowski odmówił mi możliwości 

startu w wyborach do Rady Powiatu z list 

komitetu związanego z PO. Uzasadniając swoją 

decyzję stwierdził, że stanowię zagrożenie dla 

Jego pozycji na liście wyborczej oraz polityki, 

jaką prowadzi będąc Starostą. Korzystając z 

moich praw wyborczych, podjąłem decyzję o 

kandydowaniu do Rady Powiatu z listy komitetu 

ponadpartyjnego „Tak dla Ziemi Prudnickiej”, 

ponieważ uważam, że tylko Wyborcy, czyli 

Państwo jako mieszkańcy Ziemi Prudnickiej, 

macie prawo decydować o mojej obecności w 

Radzie Powiatu. 

Franciszek Fejdych

Spółka Wood Of Fire Construction wygrała przetarg

 Gminy Prudnik i kupiła budynek  przy ul. Włoskiej 4. 

Ile kosztował i co może się w nim znaleźć? 

Jaka była historia prudnickich koszar?

eprasa.pl c8a7686ec6
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W wyniku wypadku trzy osoby 
zostały poszkodowane
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Uderzył  
w drzewo

Ilu mamy 
Ślązaków?

BROŻEC

ZA TYDZIEŃ

Rysował: Grzegorz Weigt

Rysunkowy 
komentarz 

serdeczne podziękowania 
składają
Dzieci z Rodzinami

Rodzinie, przyjaciołom, sąsiadom 

 i wszystkim uczestniczącym w pogrzebie  
Naszej Mamy

Janiny Kozak

serdeczne podziękowania 
składają
Dzieci z Rodzinami

Lekarzom, Pielęgniarkom, Salowym 
i całemu personelowi Szpitala w Białej 

za okazane serce i czułą opiekę 
nad Naszą Mamą 

Janiną Kozak

składa  
społeczność wsi Szybowice

Panu Mariuszowi Wicherkowi, 

 Sołtysowi, Kierownikowi WDK wsi Szybowice  
i Jego najbliższym, wyrazy głębokiego żalu  

z powodu śmierci

MAMY

P
od koniec ubiegłego tygo -

dnia na ziem i  p r u d n i c k i e j 

ponownie pojawił się śnieg. 
Jego opady utrudniły poruszanie 
się po drogach, co niestety miało 
swoje konsekwencje.  W sobotę 
wieczorem (6 stycznia) w rejonie 
działania OSP Brożec kierowca 
samochodu osobowego wyleciał z 
drogi i uderzył w drzewo.
- Trzy osoby zostały zabrane przez 
zespół ratownictwa medyczne-

go. Nasze działania polegały na 
z a b e z p i e c z e n i u  i  o ś w i e t l e n i a 
miejsca wypadku oraz kierowanie 
r u c h e m  –  i n f o r m u j ą  s t r a ż a c y  z 
OSP Brożec. (d) n

S
tatystycy upublicznili wyniki 
Narodowego Spisu Powszech-

n e g o  w  c z ę ś c i  d o t y c z ą c e j 
d e k l a r o w a n e j  p r z y n a l e ż n o ś c i 
narodowej i etnicznej na poziomie 
lokalnym. Ilu mamy Ślązaków w 
gminach ziemi prudnickiej, a ilu 
Niemców? Więcej na ten temat za 
tydzień. (d) n

Panu

ANDRZEJOWI KAŁAMARZOWI

wyrazy głębokiego współczucia z powodu śmierci

TATY

składają
starosta prudnicki Radosław Roszkowski 

wraz z Zarządem i Radą Powiatu 
oraz pracownikami Starostwa Powiatowego w Prudniku

eprasa.pl c8a7686ec6
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Dusznicki „Chemik” należy już do „Optimy”
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„Optima” kupiła sanatorium w Dusznikach
„Optima” dokonała 

przełomowego kroku w 

rozwoju firmy, nabywając 

Sanatorium Uzdrowiskowe 

„Chemik” w Dusznikach-Zdroju. 

Damian WICHER-SIENKIEWICZ 

OCHRONA ZDROWIA

O
d teraz nie tylko świadczy-

my usługi medyczne, ale 
także oferujemy usługi reha-

bilitacyjno-uzdrowiskowe. 
To kluczowy element naszej strategii 
ciągłego wzrostu, opierającej się na po-

szerzaniu zakresu i podnoszeniu jakości 
naszych usług. Zakup sanatorium został 
zrealizowany dzięki dokapitalizowaniu 
„Optimy” przez jej właścicieli – podkreśla 
Adam Szlęzak, prezes zarządu.

 Sanatorium Uzdrowiskowe „Chemik” 
zajmuje się leczeniem różnorodnych 
schorzeń, m.in. reumatologicznych, neu-

rologicznych i laryngologicznych, a także 
dysfunkcji narządu ruchu.
- Nasze sanatorium oferuje też wsparcie 
w leczeniu schorzeń układu oddecho-

wego, układu krążenia i układu pokar-

mowego. Placówka pomaga również 
w przypadku cukrzycy oraz schorzeń 
wymagających specjalnych diet eli-

minacyjnych. Jest również miejscem, 
gdzie znajdują wsparcie kobiety po 
mastektomii i osoby przechodzące przez 
trudny okres terapii traumy – czytamy 
na stronie firmy. - Nasze sanatorium 
znajduje się tuż obok urokliwego Parku 
Zdrojowego i pijalni wód leczniczych. 
Placówka posiada doświadczoną kadrę 
lekarską oraz rehabilitacyjną.

 Istniejąca od ćwierć wieku „Opti-

ma Medycyna” to lokalna firma, która 
stale poszerza zakres świadczeń me-

dycznych. Tworzy nowe miejsca pracy 
i aktualne zatrudnia już blisko pół ty-

siąca osób! Obecnie to rozbudowana 
sieć jedenastu przychodni, rozloko-

wanych od Kamieńca Ząbkowickiego 
na zachodzie, przez Racławice Śląskie 

na wschodzie, aż po Opole oraz Oles-

no na północy. Pod opieką „Optimy” 
znajduje się ponad 60 tysięcy pacjen-

tów. A jakie plany ma firma dla powia-

tu prudnickiego?
- Plany na rok 2024 i 2025 są równie am-

bitne – wskazuje prezes Adam Szlęzak. 
–  Zamierzamy nadal podnosić jakość 
naszych usług medycznych, nie tylko 
poprzez zakup nowoczesnego sprzętu 
medycznego, ale również planujemy 
remont naszego budynku przychodni 
przy ul. Ogrodowej w Prudniku. Przewi-
dujemy termomodernizację obiektu, 
co przyczyni się do obniżenia zużycia 
energii, zmniejszenia emisji gazów 
cieplarnianych do atmosfery i poprawy 
jakości powietrza. Dodatkowo, planuje-

my zwiększyć produkcję zielonej, czystej 
energii elektrycznej, rozważając kolejną 
instalację fotowoltaiczną. W dalszej per-

spektywie, jeśli środki finansowe pozwo-

lą, myślimy o optymalizacji parkingów, 
aby stały się one bardziej przyjazne dla 
osób niepełnosprawnych.

 W dobie występującego na rynku de-

ficytu lekarzy „Optima” konsekwentnie 
zwiększa zatrudnienie medyków.
- Pozyskanie nowego lekarza do małego 
miasta powiatowego jest trudne.  Mimo 
tego „Optima” wyraźnie poprawiła 
dostępność do świadczeń. Pozyskaliśmy 
nowych lekarzy, w tym troje lekarzy z 
Ukrainy. Miesiąc w miesiąc udowadnia-

ją oni, że są cennym nabytkiem, dobrymi 
fachowcami. Dodatkowo, od kilku lat 
absolwenci polskich uczelni medycz-

nych specjalizują się w „Optimie” w dzie-

dzinie medycyny rodzinnej. Zadanie to 
wymaga poświęceń organizacyjnych i 
zwiększa koszty naszej działalności, za to 
jest konieczne dla długoterminowego 
zapewnienia opieki medycznej dla na-

szej lokalnej społeczności.  
 

 „Optima” w swoich placówkach 
wprowadziła tzw. „Opiekę Koordynowa-

ną”. Co  ten program daje pacjentom?
- Przede wszystkim zwiększyliśmy 
dostępność do szerszego zakresu spe-

cjalistycznych usług medycznych oraz 
kompleksowo zadbaliśmy o pacjenta. 
W przychodniach Podstawowej Opie-

ki Zdrowotnej oferujemy bezpłatne 
badania i porady specjalistyczne, a 
czas oczekiwania w kolejce jest nie-

wielki – wyjaśnia prezes Adam Szlęzak. 
- Program „Opieki Koordynowanej” 
wszedł w życie w 2023 roku. Warto 
przypomnieć, że „Optima Medycyna”, 
jako jedyny podmiot w województwie, 
prowadziła jego pilotaż jeszcze w 
poprzedniej dekadzie, w swoich pla-

cówkach w Dytmarowie i Racławicach 
Śląskich. Obecnie należymy do liderów 
na Opolszczyźnie m.in. pod względem 
wykonalności „Opieki Koordynowa-

nej”. Z samych dodatkowych badań 
holterowskich, prób wysiłkowych, czy 
konsultacji kardiologicznych skorzy-

stało około 400 pacjentów – wylicza 
nasz rozmówca. – Aby doświadczyć 
z korzyści „Opieki Koordynowanej”, 
wystarczy zapisać się do naszej przy-

chodni. n

eprasa.pl c8a7686ec6
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Karolina WICHER-SIENKIEWICZ

Z PORADNIKA DIETETYKA (91)

Styczeń na zielono 
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Z
ielona rolada 

z e  s z p i n a k u , 

t o  n i e  t y l k o 

s m a c z n y 

sposób na rozpoczęcie 
nowego roku, ale też doskonały 
pomysł na wprowadzenie pozytyw-

nych zmian w codziennym żywie-

niu. Szpinak będący podstawowym 
składnikiem tej potrawy, jest boga-

tym źródłem witamin i minerałów. 
Zawiera kwas foliowy oraz witaminy, 

m.in.: K, C, A, a także potas i żelazo. 
Te wartości są niezbędne dla prawid-

łowego funkcjonowania organizmu. 
Wspierają system immunologiczny i 
przyczyniają się do utrzymania m.in. 
zdrowej skóry. Szpinakowe liście 
nie dość, że są niskokaloryczne, to 
zawarte w cieście rolady mogą być 
atrakcyjną alternatywą dla osób, któ-

re niekoniecznie są fanami surowych 
warzyw. Warzywo podawane rów-

nież w takiej formie, to doskonały 
sposób na urozmaicenie dań, a przy 
tym dostarczenie organizmowi war-

tościowych składników odżywczych. 
Dieta bogata w szpinakowe listki ob-

niża ryzyko powstawania wielu groź-

nych chorób. Zawarty w nich błonnik 
pomaga utrzymać w jelitach zdrową 

Skład:

* 200 g szpinaku

* 4 jajka 

* 350 g serka kremowego

* 20 g tartego chrzanu

* 100 g szynki 

* 1 ząbek czosnku

* przyprawy: sól, pieprz czarny, 

gałka muszkatołowa, pieprz ziołowy

Przygotowanie: 

Oddzielamy żółtka od białek. Ubija-

my białka na sztywno i odstawiamy. 

Miksujemy same żółtka, dodajemy 

do nich szpinak i przeciśnięty przez 

praskę czosnek .  Zieloną masę 

przyprawiamy i delikatnie łączy-

my z ubitą pianą z białek. Całość 

przelewamy do blaszki wyłożonej 

papierem i pieczemy w temp 180 st. 

przez ok. 20 minut. Zarumieniony 

placek odstawiamy do ostygnięcia. 

W międzyczasie mieszamy serek 

z chrzanem i dodajemy ulubione 

przyprawy. Szpinakowe ciasto sma-

rujemy serkiem, układamy plastry 

szynki i zwijamy całość w rulon. 

Gotową roladę kroimy i układamy 

na talerzu. Smakuje wybornie!

florę bakteryjną, wspomaga również 
trawienie i wzmacnia pracę układu 
pokarmowego. Pamiętajmy o tym, 
że nie tylko postanowienie o utracie 
wagi jest istotne. Warto uwagę skon-

centrować na wprowadzeniu zdro-

wych nawyków żywieniowych, które 
doprowadzą nas w konsekwencji do 
dobrego samopoczucia i uzyskania 

zgrabnej sylwetki! n

Autorka jest psychodietetykiem

(wizytówka gabinetu w dziale  

„Medycyna i zdrowie”)

eprasa.pl c8a7686ec6
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Basen kryty w trakcie ferii zimowych 
za 2zł dla dzieci i młodzieży do 18 r.ż.

zamieszkujących 
na terenie Gminy Prudnik 

(po okazaniu legitymacji szkolnej)

15.01 - 21.01 
Wodny Tor Przeszkód
(basen Sójka)

15.01- godz. 10:00 - 14:00 
Tenis stołowy 
(hala Sójka)

16.01 - godz. 10:00 - 11:30
Tor przeszkód dla najmłodszych 
(hala Sójka)

16.01 - godz. 12:00 - 14:00
Gry i zabawy dla starszych dzieci
(hala Sójka)

17.01 - godz. 10:00 - 12:00
Warsztaty łucznicze 
(hala Obuwnik)

17.01 - godz. 12:00 - 14:00
Tor rolkowy 
(hala Obuwnik)

18.01 - godz. 10:00 - 14:00 
Otwarty trening piłkarski
(hala Sójka)

19.01 - godz. 10:00 - 14:00 
Lekkoatletyka
(hala Sójka)

20.01 - godz. 10:00
Papierzaki
(hala Obuwnik)

21.01 - godz. 15:00  
Zawody w pokonywaniu wodnego toru przeszkód
(basen Sójka) 

22.01- godz. 10:00 - 14:00 
Tenis stołowy 

(hala Sójka)

23.01 - godz. 10:00 - 11:30
Tor przeszkód dla najmłodszych 

(hala Sójka)

23.01 - godz. 12:00 - 14:00
Gry i zabawy dla starszych dzieci

(hala Sójka)

24.01 - godz. 10:00 - 12:00
Curling 

(hala Sójka)

25.01 - godz. 10:00 - 13:00
Otwarty Turniej “Koszykarskie Trójki“ 

(hala Sójka)

26.01 - godz. 10:00 - 12:00 
Otwarty Turniej Szachowy

(hala Sójka)

26.01 - godz. 12:00 - 14:00 
Tor rolkowy
(hala Obuwnik)

27.01 - godz. 9:00 
Spacer PTTK Policz się z Cukrzycą - WOŚP

(Park miejski w Prudniku)

27.01 - g odz. 11:00 
Bieg Policz się z Cukrzycą - WOŚP

(Park miejski w Prudniku)

28.01 - godz. 13:00 - 18:00  
Festiwal Dmuchańców

(hala Obuwnik) 
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Rozmawiał: Andrzej DEREŃ
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Musimy działać  
zdecydowanie i ambitnie

Łąka największą wsią  
w powiecie prudnickim?

WYWIADDEMOGRAFIA

Wszystko wskazuje na to, że Łąka Prudnicka będzie największym 
ludnościowo sołectwem w powiecie prudnickim

We wcześniejszych numerach Tygodnika prudnickiego pisaliśmy o ogłoszonych 
przez prudnicką platformę obywatelską kandydatach w najbliższych wyborach 
samorządowych na stanowiska burmistrzów głogówka i prudnika (jolanta kruk 
i leszek czereba). W tym numerze rozmawiamy z liderem powiatowych struktur 
tego ugrupowania radosławem roszkowskim.

J
ako Platforma Obywatelska dą-

życie do zmiany władzy, czy też 

jej odzyskania, choćby w Prud-

niku. Jeśli wygracie, to zmiany 

będą rewolucyjne, czy ewolucyjne?

-  K a m p a n i a  w y b o r c z a  w  s a m o -

rządach służy także do ścierania 
się poglądów na różne kwestie i 
to jest bardzo cenne. Rewolucja 
na poziomie samorządów nie jest 
dobra, natomiast konieczna jest 
ewolucja, w oparciu o dobre kie-

runki rozwoju. Rewolucyjna musi 
być natomiast zmiana podejścia do 
wyzwań rozwojowych, które stoją 
przed Prudnikiem. Musimy działać 
zdecydowanie i odważnie. Myślę tu 
chociażby o konieczności rozwoju 
edukacji na wszystkich szczeblach, 
zarówno powiatowym jak i gmin-

nym, wciąż nie wykluczając starań o 
jakąś możliwą formę zaistnienia tu 
uczelni wyższej. Pamiętamy, że były 
niedawno propozycje utworzenia 
nowej szkoły, fundacja z Poznania 
chciała zainwestować w obiekty 
przy ul. Podgórnej, pozostawione po 
Centrum Kształcenia Zawodowego 
i Ustawicznego. Miała tam powstań 
nowoczesna placówka, z oddziała-

mi przedszkolnymi, podstawówką i 
liceum ogólnokształcącym. Z uwagi 
na brak poparcia wśród radnych 
gminnych i chwiejne stanowisko 
włodarzy ten temat upadł, co jest 
przykładem na to, że tej odwagi w 
decyzjach samorządu gminnego 
brakuje. Taka placówka na osiedlu 
na pewno jest potrzebna. Szkoła, 
która pozwoliłaby opuścić obiekty 
dotychczas zajmowane przez pod-

stawówkę i stworzyć tam przed-

szkole i obok żłobek. Powstałby 
kompleks oświatowy nie tylko dla 
mieszkańców osiedla, ale i całej 
gminy. Dzisiaj edukacja jest bardzo 
istotnym elementem przyciągają-

cym mieszkańców. Sporo młodych 
ludzi z Prudnika pobiera naukę w 
Dytmarowie, Lubrzy, Łące Prudni-

ckiej, Moszczance. Dlaczego wszę-

dzie można, a w Prudniku ma się to 
nadal nie udawać?! W przypadku li-

ceum, opartego o poznańsko-wroc-

ławskie wzorce, byłaby olbrzymia 
szansa na powstrzymanie odpływu 
młodzieży poza powiat, a nawet na 
pozyskanie grona uczniów spoza 
naszych terenów. Zadawalającym i 
dla niektórych „bezpieczniejszym” 
rozwiązaniem byłoby też przejęcie 
obiektu przez Gminę i stworzenie 
tam, pod swoją egidą, stosunkowo 
niewielkim kosztem, porządnej 

bazy dla szkoły podstawowej, co 
pozwoliłoby uniknąć wędrówek 
starszych uczniów do budynku przy 
ul. Armii Krajowej, nieopodal „duże-

go” kościoła.

- Stawiając ten temat na forum PO 

nie zyska sympatii wśród nauczycieli. 

Zdaje się, że większość z nich chcia-

łaby zachowania dotychczasowego 

status quo.

- Uważam, że ta propozycja spodoba 
się co bardziej ambitnym nauczycie-

lom, którzy dostrzegą w niej szansę 
na rozwój osobisty i pracę zgodną 
z ambicjami. Poza tym, skoro szpi-

tal jest dla pacjentów, to szkoła 
dla uczniów i ich dobro powinno 
decydentom przyświecać szczegól-

nie. Konkurencja zazwyczaj służy 
podniesieniu jakości, stworzenie 
prywatnego żłobka i przedszkola w 
Prudniku natychmiast poprawiło 
ofertę tych publicznych.

- Jakie inne tematy są istotne z punktu 

widzenia rozwoju Prudnika? W tele-

graficznym skrócie.

-  Niewątpliwie od władz samo -

rządowych szczebla gminnego i 
powiatowego mieszkańcy oczekują 
k o n s e k w e n t n e j ,  w r ę c z  u p a r t e j 
postawy w walce o sukces i lokalną 
pomyślność. Mam tu na myśli takie 
tematy jak zakończenie procesu 
stopniowej degradacji Aresztu Śled-

czego w Prudniku, a wręcz próba 
podjęcia działań odbudowujących 
jego prestiż i infrastrukturę. Jak po-

trzeba wzmocnienia roli połączeń 
kolejowych Prudnika z resztą Polski, 
modernizacji dworca PKP, obwod-

nic (wschodniej i zachodniej), czy 
dogodnego scalenia z autostradą 
A4. Jak w końcu skuteczne zabiegi 
o pozyskanie inwestorów, najle-

piej takich, którzy stworzą liczne, 
dobrze opłacane miejsca pracy. 
C z ę s t o  w  p o d o b n y c h  t e m a t a c h 
można zauważyć aktywne działania 
władz Nysy czy Opola i myślę, że 
w Prudniku również musimy być 
odważniejsi. Być może warto wrócić 
do tematu związanego z powrotem 
do macierzy, do struktury gminy i 
powiatu prudnickiego Pokrzywnej. 
Mieszkańcy tej miejscowości, w 
niewątpliwy, oczywisty sposób mają 
tęsknoty i sentymenty związane 
z Prudnikiem. Na pewno większa 
aktywność włodarzy naszej gminy, 
w tym zakresie, jest oczekiwana 
przez zamieszkałych tam ludzi, 
którzy chcą powrotu do Prudnika, 

bo miasto władało, z sukcesami, 
przez kilkaset lat, tamtym terenem. 
Bardzo istotne są też wspomniane 
starania o podniesienie jakości i 
zróżnicowanie oferty edukacyjnej 
dla młodzieży oraz zapewnienie 
szerokiego i skutecznego wsparcia 
seniorom. Niewątpliwie władze 
gminy powinny, w znacznie więk-

szym stopniu, niż było to dotąd, po 
roku 1998, zdać sobie sprawę z faktu, 
że posiadanie przez Prudnik statusu 
miasta powiatowego jest absolutną 
racją stanu prudniczan. A było z tym 
różnie. Ewentualna utrata instytu-

cji: PUP, ZUS, Urzędu Skarbowego, 
Szpitala, Sądu, Prokuratury, Sanepi-

du, Policji, Straży Pożarnej, Poradni 
Psychologiczno-Pedagogicznej czy 
wreszcie Starostwa wraz z miejsca-

mi pracy i możliwością oddziaływa-

nia na lokalne decyzje byłaby dla 
Prudnika tragedią, nieporównywal-

ną z niczym dotychczas.

- Rozumiem, że kandydując na bur-

mistrza Leszek Czereba będzie miał 

wpływ na odzyskanie znaczenia pla-

cówki Służby Więziennej w Prudniku?

- Na to niewątpliwie liczymy. Nie 
jest to jedyny, ale jeden z wielu kie-

runków koniecznego zwiększenia 
aktywności prudnickich samorzą-

dowców. Stagnacja w budowie no-

wych mieszkań, opustoszałe ulice i 
witryny sklepowe to również niepo-

kojący sygnał dla lokalnych władz, 
że nie dzieje się dobrze. Potrzebne 
jest większe wsparcie i współpraca 
z lokalnym biznesem oraz dość licz-

nymi u nas organizacjami pozarzą-

dowymi, które bardzo potrzebują 
zrozumienia ich potrzeb i większej 
niż dotąd pomocy. A wśród nich wy-

mienię na  przykład kluby sportowe.

- Co do Pokrzywnej, to nie uważa pan, 

że to jaskrawy przejaw upadku jakości 

i możliwości politycznych Prudnika, 

skoro od pół wieku żadna z ekip 

zarządzających gminą, nie potrafiła 

odkręcić gierkowskiej reformy, mimo 

wielokrotnie deklarowanej, również 

w formie referendów i list poparcia 

mieszkańców Pokrzywnej? Przykład 

Opola pokazuje, że takie zmiany moż-

na dokonać na gigantyczną skalę i to 

wbrew woli mieszkańców kilku gmin. 

W porównaniu z zaborem prezydenta 

Wiśniewskiego odzyskanie Pokrzyw-

nej to prosta sytuacja.

- Tak niestety uważam. A temat 
ten staje się coraz trudniejszy z 
upływem lat od tamtej grabieży, z 

N
ajprawdopodobniej Łąka 
Prudnicka stanie się naj-

ludniejszą wsią w powiecie 
prudnickim. Podmiejska 

miejscowość nie tylko zatrzymała 
proces wyludniania, ale w ostatnich 
latach liczba mieszkańców utrzymy-

wała się lub rosła, głównie dzięki bu-

dowie nowych domów. Zaowocowa-

ła budowa kanalizacji oraz dogodne, 
podmiejskie położenie.

 Dotychczas największym sołe-

ctwem w powiecie były Racławice Ślą-

skie. Według portalu polskawliczbach.

pl liczba mieszkańców obu wsi jest już 
praktycznie taka sama i liczy 1311 w Rac-

ławicach i 1289 w Łące (dane za 2021 r.).

 Same liczby nie napawają optymi-

zmem zważywszy na to, jak ludny był 
powiat prudnicki dawnej. Według 
danych z 1937 r. liczba mieszkańców 
największych wsi w powiecie (w 
jego dawnych granicach) wynosiła: 
Racławice Śląskie (3390), Łąka Prud-

nicka (2430), Walce (2160), Strzeleczki 
(2000), Moszczanka (1960), Szybowi-

ce (1900), Przechód (1800), Ścinawa 
Mała (1360), Łącznik (1264). (d) n

eprasa.pl c8a7686ec6
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R. Roszkowski: - Niewątpliwie władze gminy powinny, w znacznie większym stopniu, 
niż było to dotąd, po roku 1998, zdać sobie sprawę z faktu, że posiadanie przez Prudnik 
statusu miasta powiatowego jest absolutną racją stanu prudniczan. A było z tym różnie.

połowy lat 70-tych. Posiadając, do 
niedawna, senatora i posła z Prud-
nika z opcji rządzącej wydawało się, 
że jest spora szansa. Niestety nikt 
na poważnie tematem się nie zajął. 
Moim zdaniem unikano tematu, 
obawiając się utraty poparcia w 
sąsiednim powiecie. A w Opolu się 
udało, chociaż tam proces poszerze-
nia granic miasta wcale nie wynikał 
z „dziejowej sprawiedliwości”. 

- Tylko, że PO już rządziła Prudnikiem i 

miała okazję do zmiany.

- Tak. I w tym temacie nie było wtedy 
wystarczającej aktywności. Mój po-
mysł jest inny. Taki, by do rydwanów 
o nazwie: „Prudnik” i „Ziemia Prud-
nicka” zaprząc rumaki z szerokiego 
obozu niedawnej tzw. „Opozycji De-
mokratycznej”, czyli obok Platformy 
Obywatelskiej także sympatyków: 
S z y m o n a  H o ł o w n i ,  l u d o w c ó w , 
Agrounii, „Lewicy”. Nowa władza 
ma nie być głucha na mądre propo-
zycje różnych grup społecznych a 
nawet polityków obecnej opozycji, 
czyli Konfederacji i PiS-u. Poprzez 
utworzenie Młodzieżowej Rady 
Powiatu i Rady Seniorów Powiatu 
Prudnickiego chcemy zwiększyć 
rolę kolejnych ważnych środowisk 
w podejmowaniu decyzji.

- A może Pokrzywna to taki sympa-

tyczny dla ucha prudniczan temat, 

który wiecznie można odgrzewać, bo 

i tak nikt nie chce i nie potrafi go sku-

tecznie zrealizować?

- Czas to zmienić. Chociaż, co oczy-
wiste, łatwe to nie będzie.

- Lubrza to bardziej partner Prudnika, 

czy konkurent? Ostatnie kilkanaście 

lat to raczej funkcjonowanie obok 

siebie, niż realizacja wspólnych pro-

jektów. Biogazownia, komunikacja 

p o d m i e j s k a ,  ś c i e k i  ko m u n a l n e, 

obwodnica wschodnia – to kilka z 

wielu tematów, w których oba samo-

rządy mogłyby podejmować wspólne 

działania.

- Dotąd, bez sensu,  traktowana była 
jako konkurent, np. w temacie bio-
gazowni czy centrum handlowego. 
Gmina ta jest, czy też powinna być, 
naturalnym partnerem Prudnika 
w realizacji celów sprzyjających 
rozwojowi gospodarczemu. Dla 
Powiatu, pod rządami obecnego 
wójta,  takim partnerem zazwyczaj 
jest. Wspólne zmodernizowaliśmy 
kilka kluczowych dróg, jak ulica 
Wolności w Lubrzy, drogi: Prudnik-
-Prężynka czy Trzebina – Skrzypiec. 
Władze Prudnika, pozbawionego 
większych obszarowo terenów in-
westycyjnych, powinny zabiegać o 
ściągnięcie inwestorów wspólnie z 
Lubrzą. Jakiś czas temu była szansa 
na budowę na granicy obu gmin, 
szklarni o powierzchni 10 hektarów, 
zasilanej ciepłem z biogazowni, w 
której pracę miało znaleźć około 
100 osób, głównie z Prudnika. Jako 
Powiat mocno zaangażowaliśmy 
się w ten temat, zorganizowaliśmy 
w starostwie spotkanie z udziałem 
inwestorów i konsula honorowego 
Holandii. Niestety, przedstawiciele 
ówczesnej władzy Prudnika nie 
przybyli, co położyło temat.

-  Jaka jest pana ocena integracji 

powiatu prudnickiego na poziomie 

samorządów? Powiat nie jest wielki, 

więc wydawałoby się, że współpraca 

powinna układać się wzorcowo, ale 

tak chyba nie jest. Są projekty, w któ-

rych część gmin ma odmienny punkt 

widzenia od reszty, jak na przykład w 

dziedzinie transportu publicznego.

- Niestety, u części samorządowców 
zanika, tak oczywiste jeszcze 25 lat 
temu, poczucie solidarności teryto-
rialnej. Zastępowane jest egoizmem 
i zaściankowością typu „a moja 
chata z kraja”. Nie wszyscy włą-
czyli się na przykład w ponoszenie 
kosztów funkcjonowania autobu-
sowego zbiorowego transportu, czy 
choćby w drobne dosprzętowienie 
szpitala, albo wspólne planowanie 
r a c j o n a l n e g o  g o s p o d a r o w a n i a 
nieruchomościami czy terenami. Z 
wielu, z mozołem wypracowanych 
rozwiązań, koniecznych do rozwo-
ju naszego terenu, nowe władze 
kolejnych kadencji się wycofują. I 
tak na przykład nie doszło do zago-
spodarowania przez Gminę Prudnik 
obiektu szkolnego na ul. Podgórnej, 
gdzie miała powstać szkoła podsta-
wowa, co po wielu latach trudnych 
rozmów uzgodniliśmy z poprzed-
nim burmistrzem. Nie doszło do 
przekazania na rzecz prudnickiego 
szpitala terenu naprzeciw, co obie-
cane było w obecności wojewody 
W i l c z y ń s k i e g o ,  a  m i a ł o  s ł u ż y ć 
rozwojowi placówki. W Głogów-
ku, miast adaptować na Zakład 
Opiekuńczo-Leczniczy budynek po 
byłym Domu Dziecka, zostaliśmy 
zmuszeni do kosztownego remon-
tu starego obiektu ZOL, gdzie wa-
runki pobytu pacjentów nigdy nie 
będą komfortowe.
 Jako Samorząd Powiatu Prudni-
ckiego doceniamy rolę współdzia-
łania samorządów różnych szczebli, 
czego najlepszym przykładem jest 
udział starostwa, jako jedynego w 
województwie, we współfinanso-
waniu Marszałkowskiej Inicjatywy 
Sołeckiej, która pozwala na integro-
wanie wysiłków społeczności wiej-
skich, przy wsparciu gmin, Powiatu 
i Samorządu Województwa i jest 
pionierskim rozwiązaniem w skali 
kraju. Są też inne, pozytywne przy-
kłady współdziałania, jak np. spore 
inwestycje drogowe na drogach 
powiatowych, zrealizowane przy 
znacznym udziale Gminy Biała.

- Opieka medyczna i odwieczny prob-

lem prudnickiego szpitala. Czy jest 

szansa na ustabilizowanie sytuacji w 

PCM-ie?

- Jest. Mamy kilka dobrych pomy-
słów. Na rzecz szpitala intensywnie 
pracuje prezes Rubiński i ambitna 
grupa lekarzy. Przykładem takich 
działań jest utworzenie, z pomysłu 
dr. Renaty Franke, Centrum Diag-
nostyki i Terapii Tlenowej, które 
już skutecznie wspiera leczenie pa-
cjentów, nie tylko z naszego terenu, 
nowatorską metodą. W roku 2024, 
jako Powiat Prudnicki, zainwestuje-
my też w powiatowy szpital 13 mln 
zł, na zadania związane z termomo-
dernizacją. Szukamy konsekwen-
tnie kolejnych źródeł finansowania 
kosztownych remontów i moderni-
zacji. A najważniejsze wciąż jest po-
zyskanie kolejnych świetnych leka-
rzy. I tu Gmina także ma możliwość 
wsparcia naszych wysiłków poprzez 
zaoferowanie mieszkań, wzorem lat 
80. czy 90.

- Powiat to infrastruktura drogowa. 

Jakimi drogami Powiat chciałby się 

zająć w kolejnej kadencji?

- Przede wszystkim licznymi droga-
mi w złym stanie technicznym, któ-

re łączą wioski. W przypadku gminy 
Prudnik to np. kontynuacja remon-
tu Szybowic, trasa Wierzbiec – Szy-
bowice – Mieszkowice – Rudziczka, 
droga z Prudnika do Czyżowic czy 
z Rudziczki do Ścinawy. Podobnie 
wygląda to na terenie gmin: Biała, 
Głogówek i Lubrza. Mamy też am-
bitne plany na scalenie Moszczanki 
z Pokrzywną, wraz z nową ścieżką 
rowerową, na co już pozyskaliśmy 
duże dofinansowanie, a o kolejne, 
unijne, wystaramy się wkrótce. Mam 
tu na myśli trasę dla rowerów, łączą-
cą Prudnika z Dębowcem i czeskim 
Jindřichovem.

- Zamek w Łące Prudnickiej. Przy-

znam, że mnie, jako miłośnika nasze-

go lokalnego dziedzictwa, nie usatys-

fakcjonowało zamrożenie tematu z 

chwilą poinformowania, że wojewoda 

nie da pieniędzy na przeprowadzenie 

prawnej procedury wywłaszczenia 

zabytku. Sprawa jest pilna, bo na 

naszych oczach walą się dachy zamku. 

Trzeba działać, bo będzie wstyd.

- Już jest wstyd. Temat bardzo trud-
ny, bo obok sprawnego i dość kosz-
townego odzyskania obiektu przez 
Skarb Państwa potrzebna jest wola 
i racjonalny pomysł na jego zago-
spodarowanie przez władze Gminy, 
czego dotychczas nie dostrzegłem. 
Można też oczywiście szukać ewen-
tualnego inwestora prywatnego. 
Ale to koszt idący nawet w setki mi-
lionów złotych. Innym pomysłem, 
moim, jest próba zagospodarowa-
nia obiektu jako tzw. trwałej ruiny, 
z częścią użytkową, konferencyjną, 
jak zrobiono to np. świetnie w Ru-
dach koło Raciborza.

- Czy pamięta pan, by w ciągu ostat-

nich lat doszło do jakiegokolwiek 

spotkania decydentów na temat przy-

szłości zamku w Łące, poza doraźnymi 

interwencjami?

-  N i e ,  t a k i c h  s p o t k a ń  n i e  b y ł o . 
Sprawa jest proceduralnie trudna, 
wymaga współdziałania z Gminą, 
dobrej woli różnych instytucji i du-
żych pieniędzy, nawet na pierwszy 
etap, tj. wywłaszczenie i zabezpie-
czenie obiektu. A właściciela trudno 
namierzyć, krąży gdzieś między Sta-
nami Zjednoczonymi a Zakopanem.

- Wróćmy na chwilę do niedawnych 

wyborów parlamentarnych i wygra-

nych partii, które były dotychczas w 

opozycji, w tym Platformy. Lokalnie 

jest obawa, że projekty inwesty-

c y j n e  z a p o c z ą t ko w a n e  p r z e z 

poprzedni rząd nie zostaną zrea-

lizowane. Takim przykładem jest 

wschodnia obwodnica Prudni-

ka. Już raz za rządów PO-PSL 

wycięto tę inwestycję… 

-  N i e  w y o b r a ż a m  s o b i e 
powtórki takiej sytuacji. 
Dyskutując o obwodnicy 
Prudnika uważam, że bar-
dziej potrzebna byłaby 
obwodnica zachodnia, 
k t ó r a  p o z w o l i ł a b y 
odkorkować miasto. 
Z r e s z t ą  T y g o d n i k 
Prudnicki ten temat 
niedawno podejmo-
wał w sondzie. Skoro 
j e d n a k  o b w o d n i c a 
wschodnia jest już za-
pisana w planach rządo-
wych, a też jest potrzebna, 
to musimy zrobić wszystko, 
żeby finalnie została zrea-
lizowana. Nie wyobrażam 

sobie, żeby tej obwodnicy miało nie 
być. Na pewno będziemy naciskać 
naszych partnerów z parlamentu, 
rządu i samorządu wojewódzkie-
go, żeby te starania wspierali. W 
Prudniku powstaje biuro posel-
skie Danuty Jazłowieckiej i Toma-
sza Kostusia. Jestem przekonany, 
że na ich poparcie w tym zakresie 
możemy liczyć, a będą mieć silne 
przełożenie na decyzje premiera 
Tuska. 

- Jakie miejsce dla siebie widzi Rado-

sław Roszkowski w kolejnej kadencji?

- Miejsce, które już od 17 lat zajmu-
ję jest wprost skrojone jeśli chodzi 
o moje oczekiwania, pewnie też 
umiejętności i kwalifikacje, które 
nieustannie podnoszę. Nie planuję 
z m i a n  w  t y m  z a k r e s i e ,  k o n s e -
kwentnie nigdy nie startowałem 
w wyborach parlamentarnych. 
Możliwość zasiadania w Zarządzie 
Powiatu, przez następną kaden-
cję,  umożliwi realizację ambit-
nych planów w kwestii ochrony 
zdrowia, czy edukacji, na którą w 
ostatnich latach bardzo mocno 
stawiamy, a także wsparcia osób 
starszych i niepełnosprawnych. 
To musi być także nowe otwarcie 
dla naszej młodzieży, która musi 
widzieć tu swoją szansę na dobrą 
przyszłość. Jest wciąż wiele do zro-
bienia w infrastrukturze drogowej 
czy wsparciu rozwoju gospodar-
czego, który powinien wreszcie 
p o z w o l i ć  n a  p o w s t a n i e  d o b r z e 
płatnych miejsc pracy. Chciałbym 
kontynuować prace nad cyklami 
w y d a w n i c z y m i  r e g i o n a l n y c h , 
historycznych książek, m.in. o 
prudnickim sporcie, który ma 
p i ę k n ą  t r a d y c j ę  c z y  i n n y c h 
dziedzinach lokalnych dziejów 
najnowszych. Czuję się odpo-
wiedzialny za urzędników, 
w tym wielu znakomitych, 
którzy pracują w jednostkach 
powiatowych, w starostwie 
i w pozostałych instytucjach. 
Wspólnie mamy spore osiągnię-
cia, o czym świadczą różne ogól-
nopolskie rankingi, wyróżnienia,  
chociaż wciąż ogromnie dużo 
jest do zrobienia. Najbliższe 
plany to na przykład. 
w s p ó l n e  z 

Bonifratrami utworzenie: Środo-
wiskowego Klubu Samopomocy i 
Zakładu Aktywizacji Zawodowej.

- W przyszłej kadencji, o ile PO zwycięży, 

będzie miała naturalnego koalicjanta w 

postaci sukcesora Mniejszości Niemie-

ckiej – Śląskich Samorządowców.

- Mamy podobny sposób myślenia 
o lokalnej gospodarce, tradycji, 
potrzebach społeczności. W więk-
szości wywodzimy się z podobnego 
pnia kulturowego i tu lokalnie, pew-
nego, konserwatywnego podejścia 
do spraw światopoglądowych, co 
łączy środowiska, które ja reprezen-
tuję, z podejściem charakterystycz-
nym dla Mniejszości Niemieckiej 
– Śląskich Samorządowców. Coś w 
stylu zachodniej chrześcijańskiej 
demokracji. Wydaje się, że to nasz 
najbardziej oczywisty powyborczy 
koalicjant, naturalny partner, który 
jak widać stara się poszerzyć spek-
trum swojego poparcia poza obszar 
osób wywodzących się z Mniejszo-
ści Niemieckiej. Moim zamysłem i 
dążeniem jest jednak także dopro-
wadzić do stworzenia koalicji przed-
wyborczej, z udziałem: Platformy 
Obywatelskiej, Polski 2050 Szymona 
Hołowni, Polskiego Stronnictwa 
Ludowego, Nowej Lewicy, Agrounii, 
a więc ugrupowań, które łączy spoj-
rzenie na wartości demokratyczne. 
Rozmowy w tej sprawie trwają i są 
na dobrej drodze.

- Dziękuję za rozmowę. n
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PRUDNIK

Sprzedany pustostan w koszarach. 
Jest szansa, na jego zagospodarowanie
Spółka Wood Of Fire 
Construction wygrała 
przetarg Gminy Prudnik  
i kupiła budynek przy 
ul. Włoskiej 4. Ile kosztował  
i co może się w nim znaleźć?

Andrzej DEREŃ

J
eszcze przed końcem 2023 
roku udało się rozstrzygnąć 
przetarg na sprzedaż budyn-

ku przy ul. Włoskiej 4 – mówi 
dla „Tygodnika Prudnickiego” wice-

burmistrz Prudnika Jarosław Szóst-

ka. – Obiekt ten od dłuższego czasu 
był wystawiony do sprzedaży, dlate-

go jesteśmy zadowoleni, że znalazł 
się chętny podmiot. Do kasy gminy 
z tytułu przetargu trafi 515 700 zł. W 
miejscowym planie zagospodaro-

wania teren ten jest przeznaczony 
pod mieszkalnictwo i usługi, więc 
plany inwestora będą musiały iść w 
tym kierunku.

 Pustostan stanowił problem nie 
tylko ze względu na niewykorzy-

stany potencjał nieruchomości. 
Wyglądał fatalnie wizerunkowo, 
ponieważ znajduje się przy parkin-

gu, naprzeciwko  schroniska mło-

dzieżowego, a więc miejsca często 
odwiedzanego przez gości miasta. 
Opuszczony obiekt z powybijanymi 
oknami zabitymi dyktą nie prezen-

tuje się dobrze. Teraz jest szansa, że 
to się zmieni.
 Budynek posiada powierzchnię 
użytkową 1141,82 m2, a ogólna kuba-

tura wynosi 8450 m3.

Odzyskane koszary

 Teren powojskowy między uli-

cami Dąbrowskiego a Grunwaldzką 
stanowi pozytywny na tle miasta 
przykład udanego zagospodaro-

wania terenu. Po opuszczeniu go 
przez  wojsko  i  Straż Graniczną  w 

cIąg Dalszy Na stR. 10

 Na uporządkowanie i odnowę 
czekają jeszcze zaniedbane zieleńce, 
place, część dróg i niektóre budynki. 
Od kilku tygodni prowadzone są pra-

ce porządkowe w okazałym budynku 
stojącym przy byłej hali sportowej. Dla 
tej nieruchomości to ostatnia chwila 
przed zamienieniem się w ruinę, bo 
od lat nie posiada ona części dachu.

Nowe w starym
 

 Autorowi tego tekstu marzy się 
niewielki zakątek nawiązujący do 
historii koszar, mniej dostojny od cen-

nych tablic przy dawnej bramie, ale 
bardziej ciekawy dla turystów – stara 
armata, pojazd wojskowy, może bud-

ka wartownicza, miejsce przeładowa-

nia broni wartownika itp. 

budynku przy skrzyżowaniu ulic 
Dąbrowskiego i Legionów, zago-

spodarowanie placu na garaże i 
myjnię samochodową, generalny 
remont z adaptacją na mieszkania 
i sklep (Żabka) budynku przy ul. 
Grunwaldzkiej. Nawet tak drobne 
w perspektywie całości dzielnicy 
zmiany, jak rozbudowa usługo-

wa otoczenia  kwiaciarni Happy 
Day  przy ul. Legionów wpływają 
na ogólną ocenę. Dodać do tego 
też można niskonakładowy remont 
stadionu  przy ul. Włoskiej, dzięki 
któremu z dnia na dzień poprawiła 
się estetyka tego miejsca. Pojawił 
się tam również paczkomat. Pecho-

wy jest parterowy budynek dawne-

go Klubu Żołnierskiego i biblioteki, 
gdzie na razie nie udało się na dłuż-

szy czas wprowadzić działalności 
gospodarczej.

Budynek przy ul. Włoskiej 4 ma nowego, prywatnego właściciela.

Na koszarowych budynkach i ogrodzeniach zachowało się kilkaset 
napisów pozostawionych przez żołnierzy trzech państw

Zbudowane na początku XX w. budynki koszarowe posiadają ciekawe detale

latach 80 i 90. XX w. gmina stanęła 
przed nie lada wyzwaniem wpro-

wadzenia nowych funkcji do nowej 
dzielnicy miasta. Przez trzy dekady 
dzięki prywatnym i publicznym 
inwestycjom udało się zrewitali-

zować większość terenu. Zadania 
o s t a t n i c h  k i l k u  l a t  t o  g m i n n a 
przebudowa ul. Legionów z zacho-

waniem cennej alei, utworzenie 
prywatnego centrum społeczno-

-rekreacyjnego Projekt Legionów w 

Życie w koszarach…
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Powiat z sołectwami

Nowa „L-ka” w Rolniku

Medale od krwiodawców 

Kolorowa 
bioróżnorodność

WSPÓŁPRACA

EDUKACJA

ODZNACZENIE

KONKURS

Uczestnicy spotkania podsumowującego Marszałkowską Inicjatywę 
Sołecką w Lubrzy

Samorządowcy uhonorowani medalem 65-lecia Ruchu Honorowego 
Krwiodawstwa

Kursanci ZSR wraz z Panią 
instruktor Anną Iwanecką - Hul 

Zwycięzcy konkursu

Z
e s p ó ł  S z k ó ł  R o l n i c z y c h 
w Prudniku otrzymał od 
Samorządu Powiatu Prud-
nickiego nowy samochód 

szkoleniowy, marki Renault Clio. 
Zastąpi dotychczasową „L-kę”, z 
której korzystali uczniowie do nauki 
praktycznej do egzaminu na pra-
wo jazdy. W klasie weterynaryjnej 
uczniowie „Rolnika” mogą nabyć 
bezpłatnie uprawnienia kategorii 
„B” , a w klasach mechanizacji rolni-
ctwa i agrotroniki oraz architektury 
krajobrazu kategorie „B” i „T”.
- Stary samochód przestaje speł-
niać wymogi egzaminatorów w 
WORD dlatego powstał pomysł 
zakupu nowego pojazdu. Dzięki 
przychylności Zarządu Powiatu 
udało się kupić nowe auto, ten 
s a m  m o d e l ,  b o  d a l e j  R e n a u l t 
Clio, ale już najnowszej genera-
cji. Identyczne samochody wpro-
wadzone zostaną w WORD-ach w 
marcu tego roku. Cieszy nas ten 
noworoczny prezent który przy-
s ł u ż y  s i ę  w  s z k o l e n i u  n a s z y c h 
u c z n i ó w .  Z d a w a l n o ś ć  m a m y 
1 0 0 %  w  t y m  o k o ł o  7 0 %  n a s z y c h 
podopiecznych zdaje egzamin w 

P
odczas uroczystego spotka-
nia w Opolu, zorganizowa-
nego z okazji 65-lecia Ruchu 
Honorowego Krwiodawstwa 

starosta Radosław Roszkowski otrzy-
mał Medal 65-lecia, przyznany przez 
Zarząd Główny Polskiego Czerwone-
go Krzyża. 
- Wielka to duma że otrzymałem 
ten medal. Myślę, że jest to pewne 
podsumowanie już siedemnasto-
letniej współpracy mnie jako sta-
rosty z prudnickim klubem, który 
jest najstarszy w województwie. 
Ogromne są osiągniecia prezesów 
Panów Antosza i Przybysza, to rze-
czywiście legendy krwiodawstwa 
na Ziemi Prudnickiej, i  również 
w dziś wiele laurów padło w ich 
kierunku, co mnie bardzo cieszy. 
Honorowi dawcy krwi to rzeczywi-
ście osoby szczególnie zaangażo-
wane w pomyślność społeczności 
lokalnej, krew jest najcenniejszym 
darem który można dać, a to znaj-
duje pełne odzwierciedlenie w 

W 
pracowni pszczelar-
s k i e j  Z e s p o ł u  S z k ó ł 
Rolniczych miał miej-
sce finał plastycznego 

„Konkursu o Bioróżnorodności” 
zorganizowanego przez ZSR pod 
patronatem prudnickiego starosty, 
a skierowanego do uczniów szkół 
podstawowych oraz przedszkoli z 
terenu powiatu prudnickiego.

Nagrody w konkursie wręczyli: 
skarbnik Powiatu Larysa Zamorska, 
naczelnik Wydziału Oświaty i Zdro-
wia Anna Wojtczak oraz wicedyrek-
tor Elżbieta Zapała.

P o n i ż e j  p r e z e n t u j e m y  w y n i k i 
konkursu:
Kategoria  - grupy przedszkolne

I miejsce Publiczne Przedszkole nr 7 
w Prudniku
II miejsce Gminne Przedszkole w 
Lubrzy
III miejsce Publiczne Przedszkole nr 
4 w Prudniku

W 
grudniu ub. roku w 
g m i n a c h  G ł o g ó w e k 
oraz Lubrza oficjalnie 
podsumowano wyko-

nanie zadań w Marszałkowskiej Ini-
cjatywie Sołeckiej, wcześniej, bo w 
sierpniu, podobne spotkania odbyły 
się  w gminach Biała i Prudnik.

Marszałkowska Inicjatywa Sołecka 
to pionierski w skali kraju program 
Samorządu Województwa Opolskie-
go, który pozwala sołtysom na pozy-
skanie fi nansów na realizację małych 
projektów na rzecz społeczności 
wiejskich. W tym roku wsparcie dla 
każdego projektu wyniosło 6,5 tys. zł. 
z budżetu Województwa Opolskiego 
oraz wzorem lat ubiegłych zostało 
wsparte z budżetu Samorządu Po-
wiatu Prudnickiego jak i przez przez 
samorządy gminne. 

W przekazaniu pamiątkowych 
tablic uczestniczyli: wicemarszałek 
Województwa Opolskiego Zuzanna 
Donath-Kasiura, starosta prudnicki 
Radosław Roszkowski, wójt Gminy 
Lubrza Mariusz Kozaczek, burmistrz 
Głogówka Piotr Bujak, radna Sejmiku 
Województwa Opolskiego Janina 
Okrągły, dyrektor Departamentu 

Współpracy z Zagranicą i Promocji 
Regionu Województwa Opolskiego 
Agnieszka Okupniak oraz sołtysi i pra-
cownicy zaangażowanych urzędów.

Poniżej przedstawiamy miejsco-
wości oraz zrealizowane w ubie-
głym roku zadania.
Gmina Biała: Olbrachcice, Śmicz i 
Otoki – remont świetlic wiejskich,  
Rostkowice – doposażenie placu 
zabaw, Kolnowice, Wilków, Pogórze 
– zagospodarowanie terenu, Górka 
Prudnicka – remont budynku, Li-
gota Bialska – doposażenie aneksu 
kuchennego.
Gmina Lubrza: Jasiona, Laskowi-
ce, Olszynka - zagospodarowanie 
miejsc publicznych, Krzyżkowice - 
doposażenie placu zabaw. 
Gmina Głogówek: Błażejowice Dol-
ne, Tomice, Kazimierz - moderniza-
cja dróg gminnych; Dzierżysławice, 
Kierpień, Mionów - modernizacja 
świetlic wiejskich; Twardawa - mon-
taż miniatury lokomotywy wraz z 
tablicą pamiątkową, Winiary -  upo-
rządkowanie terenu.
Gmina Prudnik: Czyżowice - dopo-
sażenie placu zabaw przy WDK; Łą-
ka Prudnicka - zakup wyposażenia 

do WDK; Rudziczka - zagospodaro-
wanie terenu gminnego; Wierzbiec 
- montaż piłkochwytu na boisku 
sportowym.
- Jestem bardzo rad że Powiat Prud-
nicki jako jedyny w województwie 
nadal wspiera Marszałkowską Ini-
cjatywę Sołecką i mamy efekt tych 
wspólnych działań w postaci pięk-
nych, choć drobnych inwestycji, jak 
i doposażenia różnych obiektów re-
kreacyjnych na terenach wiejskich. 
Można to doskonale uchwycić efekt 
synergii wysiłków lokalnej, sołeckiej 
społeczności i niewielkich, w sumie, 
środków finansowych wszystkich 
szczebli samorządu terytorialnego, 
co przynosi znakomite efekty - pod-
sumowywał na gorąco Radosław 
Roszkowski, starosta prudnicki.

W s z y s t k i e  i n i c j a t y w y  z o s t a ł y 
dofinansowane z budżetu Powiatu 
Prudnickiego a łączna suma wspar-
cia wyniosła 30 tys. złotych. 
- Marszałkowska Inicjatywa Sołecka 
cieszy się na terenie Powiatu Prud-
nickiego dużym zainteresowaniem 
ale i  bardzo dobrymi opiniami. 
J e s t  t o  r ó w n i e ż  j e d y n y  P o w i a t 
który dokłada również swoje 25% 
naszego wkładu jako Samorządu 
Województwa do tej inicjatywy, 
dodatkowe 20% a czasem wiele 
więcej dodają gminy. Dzięki temu 
sołectwa czyli mieszkańcy wiosek 
mogę realizować to, co jest im po-
trzebne. Są to inwestycje w drobną 
infrastrukturę, albo nawet w drogi, 
jak ma to miejsce w Głogówku - 
podkreśliła wicemarszałek Zuzanna 
Donath-Kasiura.

Do końca stycznia 2024 potrwa 
wyłanianie kolejnych inicjatyw do 
realizacji w tym roku, i jak zapewnił 
starosta, przedsięwzięcia te po raz 
kolejny otrzymają wsparcie z Po-
wiatu. n

ich życiu, podsumował starosta 
Roszkowski.

 Na gali  medale otrzymywali 
honorowi dawcy krwi, organiza-
cje oraz przedstawiciele samo-

rządów. W tej ostatniej kategorii 
u h o n o r o w a n y  z o s t a l i  r ó w n i e ż 
burmistrzowie: Grzegorz Zawiślak 
i Andrzej Kasiura oraz wójt Tomasz 
Karpiński. n

Kategoria  - grupa dzieci ze szkół 

podstawowych, klasy od I do III: 

I miejsce Publiczna Szkoła Podsta-
wowa nr 4 w PRUDNIKU (KLASA II c)
II miejsce Niepubliczna Szkoła Pod-
stawowa W Dytmarowie (KLASA I a)
III miejsce Niepubliczna Szkoła Pod-
stawowa W Dytmarowie (KLASA I b)
Kategoria : grupa dzieci ze szkół 

podstawowych – klasy od IV do VIII:

I miejsce Niepubliczna Szkoła Pod-
stawowa W Dytmarowie (KLASA V)
II miejsce Specjalny Ośrodek Szkol-
no – Wychowawczy w Prudniku
III miejsce Szkoła Podstawowa nr 4 
w Prudniku (KLASA VIIa)
Wyróżnienia: Gminne Przedszkole 
w Lubrzy – Grupa Słoneczka i Szkoła 
Podstawowa nr 4 w Prudniku, klasa 
II a.

Nagrody rzeczowe dla zwycię-
skich placówek zostały ufundowane 
przez Powiat Prudnicki i Zespół 
Szkół Rolniczych. n

pierwszym terminie - podkreślił 
Dyrektor ZSR Andrzej Chruściel 
-  Samochód ten jest bardzo po-
trzebny, stary ma już 18 lat i po-
woli będzie kończył swoją służbę 
w szkoleniu uczniów. Nowe auto 
p o w i n n o  p o s ł u ż y ć  p r z e z  w i e l e 
l a t .  U m i e j ę t n o ś ć  j a z d y  s a m o -
c h o d e m  n a l e ż y  d o  k l u c z o w y c h 
k o m p e t e n c j i ,  b a r d z o  p o t r z e b -
nych w uzyskaniu dobrej pracy. 
Cieszymy się że mamy taką moż-
liwość oferować to naszym ucz-
niom - dodał starosta Radosław 
Roszkowski.

 

Koszt zakupu pojazdu to 76 tys. 
złotych. n
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PrUdNiK

Sprzedany pustostan w koszarach. 
Jest szansa, na jego zagospodarowanie

Wspólna akcja samorządu, byłych 
wojskowych i miłośników milita-
riów, pozwoliłaby na zaplanowanie 
i utworzenie takiego zakątka, małej 
atrakcji turystycznej, również dla 
gości schroniska. Wiesław Tyndyk, 
właściciel potężnych zbiorów przed-
miotów związanych z wojskowością, 
na pewno wsparłby tę inicjatywę.
 M i m o  l i c z n y c h  a d a p t a c j i  d o 
nowych celów prudnickie koszary 
stanowią jeden z ciekawszych, spój-
nych i lepiej zachowanych zespołów 
zabudowy wojskowej z początków 
XX w. na Śląsku. Dzięki charaktery-
stycznej, ceglanej zabudowie, bez 
trudu można wskazać zasięg daw-

nych koszar użytkowanych przez 
wojska niemieckie, radzieckie i 
polskie. Niecodziennymi świadkami 
historii jest  kilkaset napisów  wry-
tych na elewacjach budynków i 
ogrodzeń przez żołnierzy, głównie 
wartowników. Napisy są w trzech 
językach, od najliczniejszych pol-
skich, przez niemieckie, po najbar-
dziej unikatowe rosyjskie. Dzięki 
wspólnej inicjatywie Tygodnika 
Prudnickiego, Muzeum Ziemi Prud-
nickiej oraz Piotra Kulczyka, udało 
się wykonać dokumentację fotogra-
ficzną części z nich. n

W Prudniku stacjonowali artylerzyści
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W budynku obok ul. Legnickiej prowadzone są prace porządkowe

Do 1945 r. koszary użytkowanie były przez armię niemiecką

Fotografia ze spotkania żołnierskiego w plenerze. Jaka to była okazja?

Najpiękniejszy budynek koszarowy zaadaptowany został przez Gminę 
Prudnik na schronisko młodzieżowe. Dziś już niewiele osób pamięta, że 
w koszarach miała być docelowa siedziba Starostwa Powiatowego.

Niecodzienne pamiątki po 
dawnych funkcjach budynków. 
Tu znajdowała się biblioteka. 
Po przeciwnej stronie budynku 
funkcjonował Klub Żołnierski.

To już nieaktualne zdjęcie sprzed 10 lat. Zdewastowany i zarastający 
budynek, dziś jest odnowiony. Są tam mieszkania i sklep. Własność prywatna.

Charakterystyczne w PRL tablice. Wśród żołnierzy hasło, by nie używać 
słów wulgarnych, musiało wywoływać co najwyżej uśmiech.

Część koszarowych budynków zaadaptowano na komendę straży pożarnej. Dzięki temu zawodowi strażacy 
mogli wyprowadzić się z budynku przy ul. Wiejskiej.

Wyprowadzka wojska, a następnie Straży Granicznej, były jednym z wielu 
elementów utraty funkcji społeczno-gospodarczych przez Prudnik.

eprasa.pl c8a7686ec6
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Reklamaogłoszenia
r e k l a m a @ t y g o d n i k p r u d n i c k i . p l
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O   G   Ł   O   S   Z   E   N   I   A            D   R   O   B   N   E

OGŁOSZENIA DROBNE DO NAJBLIŻSZEGO NUMERU PRZYJMOWANE SĄ DO WTORKU DO GODZ. 10.00

BUDOWLANE

USŁUGI

NAUKA

NIERUCHOMOŚCIFINANSE

Ogłoszenia drobne przyjmuje-

my w siedzibie redakcji gazety 

przy ul. Kosciuszki 13a w Prud-

niku (pon.-pt. 8-16) oraz mai-

lowo. Ogłoszenie drobne zlecić 

możecie również wysyłając 

SMS o treści  „TPR.DROBNE” + 

tekst ogłoszenia (bez polskich 

znaków) na numer:

7643 (7,38 zł z VAT) 

- aby zamówić 1 publikację

79567 (11,07 zł z VAT) 

- aby zamówić 2 publikacje

91909 (23,37 zł z VAT) 

- aby zamówić 5 publikacji

Suma znaków w wiadomości 

(wraz z pre� ksem) to 160. Prosimy 

nie używać polskich znaków 

diakrytycznych.

BEZPIECZNE

ZAKUPY

BEZPIECZNE

ZAKUPY

TAL-BUD
Partner Handlowy OKNOPLAST

Prudnik, Plac Zamkowy 8

tel. 77 436 55 61

Wyprzedaż wybranych produktów tylko w wybranych  

kolorach. Regulamin promocji na oknoplast.com.pl. 

Promocja trwa do 20.12.21 r. lub wyczerpania zapasów.

WWW.OKNO P L A S T. C OM . P L

SPRAWDŹ DODATKOWE PROMOCJE NA

OKNA   DRZWI   ROLETY

22%

WYPRZEDAŻ

n
a
w

e
t

DO WYNAJĘCIA
 

WARSZTATY 
SAMOCHODOWE,

GARAŻE, 
POW. MAGAZYNOWEJ 

o pow. od  18 – 500 

m2. monitorowanym i 

dozorowanym w Prudniku 

 692 326 417

K
S

E
R

O

WYDRUKI
A3

A4
Redakcja

 „Tygodnika Prudnickiego”

ul. Kościuszki 13a

(obok dworca PKS)

pon-pt 8:00-16:00

1 2

3

5

= 4

Jedna emisja ogłoszenia 
kosztuje 1 zł za wyraz. Ogłoszenie z wyróżnieniem

kosztuje 2 zł za wyraz.

Przy anonsie opublikować 
możemy zdjęcie przedmiotu 
ogłoszenia - dopłata wynosi 
5 zł za cały okres emisji.

Zamawiając 3 emisje ogłoszenia, 
czwartą dostajesz gratis. Daje to 
łącznie cały miesiąc publikacji.

OGŁOSZENIA 
DROBNE

MOTORYZACJA

nTapicer – renowacja krzeseł, 

foteli i kanap, duży wybór tkanin i 

skór, tel. 696 951 402

(74/23) 

KUPIĘ NIERUCHOMOŚĆ
nKupię budynek mieszkalny w 

Głogówku, może być do remontu. 

Tel. 602 65 66 75(1/23)

WYNAJMĘ MIESZKANIE
nWynajmę mieszkanie w centrum 

Prudnika, 92m2, I piętro, 3 pokoje, 

tel. 604 651 592

(90/23)

nWynajmę kawalerkę po remoncie 

26m2 IV piętro, Plac Wolności, tel. 

607 644 905 

(1/24)

GARAŻE

nSprzedam 3 garaże z księgą wie-

czystą w Prudniku, tel. 604 964 401

(108/23)

nwww.naukaplywania.prudnik.pl, 

tel. 664 770 969

(6/22)

eprasa.pl c8a7686ec6
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Powiatowy 
Urząd Pracy 
w Prudniku
Prudnik, ul. Jagiellońska 21 
tel.  77 436 23 04
 77 436 37 82ŚWIADECTWA CHARAKTERYSTYKI 

     ENERGETYCZNEJ BUDYNKÓW

ArchiCraft 
mgr inż. arch. 
Tomasz Żukliński

email.: kontakt.archicraft@gmail.com
                                                                       http:/ / archicraft.devi.page

tel. 668 353 400

ELEKTRYK, POMOCNIK ELEK-
TRYKA – praca w delegacji Niem-
cy oraz w Polsce, pracodawca z 
Wierzchu FRYZJER – wykształ-
cenie kierunkowe, praca w Gło-
gówku SPRZEDAWCA – mile 
widziane doświadczenie, praca w 
Prudniku BLACHARZ – LAKIER-
NIK – możliwość przyuczenia, 
praca w Głogówku KIEROWCA 
KAT. B, C – mile widziane do-
świadczenie, praca w Prudniku 
PRACOWNIK OBRÓBKI BETO-
NU – prawo jazdy kat. B, praca w 
delegacji OPERATOR WĘZŁA 
BETONIARSKIEGO – możliwość 
przyuczenia, praca w Prudniku 
SPRZEDAWCA – mile widziane 
doświadczenie, praca w Olbrachci-
cach CUKIERNIK -mile widziane 
doświadczenie, praca w Moszczan-
ce PRACOWNIK FIZYCZNY – mile 
widziane prawo jazdy kat. B, praca 
w Pogórzu KIEROWCA CIĄGNI-
KA SIODŁOWEGO – prawo jazdy 
kat. C+E, uprawnienia HDS, mile 
widziane doświadczenie, praca 
w Smolarni INFORMATYK – wy-
kształcenie średnie lub wyższe 
kierunkowe, praca w Prudniku 
TECHNIK UTRZYMANIA RUCHU 
– wykształcenie zawodowe, praca 
w Prudniku BARMAN/KELNER – 
mile widziane doświadczenie, pra-
ca w Białej POMOC KUCHENNA 
– mile widziane doświadczenie, 
praca w Białej nie, praca w Głogów-
ku ZOOTECHNIK – wykształcenie 
kierunkowe, praca w Głogówku 
OPIEKUN OSÓB STARSZYCH 
– praca w Mosznej Pracownik 
biurowy – wykształcenie wyższe, 
praca w Głogówku ROBOTNIK 
GOSPODARCZY – prawo jazdy 
kat. B, praca w Lubrzy MAGAZY-
NIER – prawo jazdy kat. B, praca w 
Głogówku MAGAZYNIER – praca 
w Prudniku WULKANIZATOR – 
praca w Mochowie KELNER/KA 
– możliwość przyuczenia, praca w 
Prudniku 

1 2

3

5

= 4

Jedna emisja ogłoszenia 
kosztuje 1 zł za wyraz. Ogłoszenie z wyróżnieniem

kosztuje 2 zł za wyraz.

Przy anonsie opublikować 
możemy zdjęcie przedmiotu 
ogłoszenia - dopłata wynosi 
5 zł za cały okres emisji.

Zamawiając 3 emisje ogłoszenia, 
czwartą dostajesz gratis. Daje to 
łącznie cały miesiąc publikacji.

OGŁOSZENIA 
DROBNE

REGENERACJA WYROBÓW 
Z PIERZA

pranie, czyszczenie 

KRZYŻKOWICE 50

kom. 698 840 820, 608 769 437
tel. 77 436 09 88

Reklama 
w „Tygodniku”

77 436 28 77
reklama@tygodnikprudnicki.pl

eprasa.pl c8a7686ec6
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Jedna emisja ogłoszenia 
kosztuje 1 zł za wyraz.

Ogłoszenie z wyróżnieniem
kosztuje 2 zł za wyraz.

Przy anonsie opublikować 
możemy zdjęcie przedmiotu 
ogłoszenia - dopłata wynosi 
5 zł za cały okres emisji.

Zamawiając 3 emisje ogłoszenia, 
czwartą dostajesz gratis. Daje to 
łącznie cały miesiąc publikacji.

OGŁOSZENIA 
DROBNE

T Y G O D N I K  P R U D N I C K I  n u m e r  4  |  2 5  s t y c z n i a  2 0 2 3

Jedna emisja ogłoszenia 
kosztuje 1 zł za wyraz.

Ogłoszenie z wyróżnieniem
kosztuje 2 zł za wyraz.

Przy anonsie opublikować 
możemy zdjęcie przedmiotu 
ogłoszenia - dopłata wynosi 
5 zł za cały okres emisji.

Zamawiając 3 emisje ogłoszenia, 
czwartą dostajesz gratis. Daje to 
łącznie cały miesiąc publikacji.

OGŁOSZENIA 
DROBNE

KSERO
A3A4

Redakcja
 „Tygodnika Prudnickiego”

ul. Kościuszki 13a
pon-pt 8:00-16:00

eprasa.pl c8a7686ec6
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MENU   terazprudnik.pl/smacznie/hana

MENU   margosfit.pl

MENU   terazprudnik.pl/smacznie/akacja

FACEBOOK Restauracja „Pod Łysą”

MENU hotel-olimp.pl   DANIE DNIA FACEBOOK: Hotel Olimp

MENU/DANIE DNIA FACEBOOK: Wytwórnia Pierogów Wartościowych MENU terazprudnik.pl/smacznie/bueno 

MENU terazprudnik.pl/smacznie/coco

MENU Facebook: Restauracja Parkowa

Smacznie w regionie

eprasa.pl c8a7686ec6
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rek lama@tygodnikprudnick i .p l

Miej serce i patrzaj 
w serce

AKADEMIA SENIORA

Marek KARP

Tytuł ostatniego wykładu może być nieco mylący wobec jego,  

w tradycji bardziej poetyckiego odniesienia. A tu: „Miej serce  

i patrzaj w serce -jak prąd ratuje życie”.

Profesor uczelni dr Tadeusz Iwanek mówił o niebezpieczeństwach na jakie 
narażony jest współczesny człowiek

Dr Piotr Furtas posiłkując się rekwizytami, mówi o muzyce jako sztuce wyobraźni i o 
muzykoterapii, każdemu na pamiątkę pozostawiając swoją płytę.

T
o  b y ł  r o k  2 0 1 9  i  p i e r w s z e  z a b i e g i 
W ł a d y s ł a w y  W r ó b l e w s k i e j ,  a b y 
z  p r u d n i c k i m i  s e n i o r a m i  s k o r z y -
s t a ć  z  i n i c j a t y w y  M i n i s t e r s t w a  i 

Nauki przez Państwową Akademię Nauk 
Stosowanych w Nysie. W listopadzie tego 
r o k u ,  w ł a ś n i e  c y t o w a n y  w y ż e j  w y k ł a d 
(„Miej serce …”) zakończył drugi semestr 
s p o t k a ń   z  u d z i a ł e m  s e n i o r ó w  z  o b u 
p r u d n i c k i c h  u n i w e r s y t e t ó w  t r z e c i e g o 
wieku. Projekt:  „Nyska Akademia Senio-
ra -  Aktywizacja” przewidywał udział  15 
osób. Zainteresowanie było większe, ale 
organizatorzy na szczęście nie  protesto-
wali, gdy kilka osób więcej brało udział w 
zajęciach.

W y k ł a d o w c y  ( p r a c o w n i c y  n a u k o w i   i 
p r o f e s o r o w i e  N y s k i e j  A k a d e m i i )  p r z y j e ż -
dżali do Prudnika i tu odbywały się - wspar-
te przez praktyczne pokazy -  wykłady, co 
w a r t o  z a z n a c z y ć  b a r d z o  z r ó ż n i c o w a n e 
tematycznie. Na przykład ten rok w pierw-

s z y c h  m i e s i ą c a c h  s z e r o k o  p r e z e n t o w a ł 
tematy zdrowotne, szczególnie od strony 
prawnej,  ale też i  takie jak kosmetologia 
w służbie seniora”, czy analiza pomiarów 
składu i masy ciała. Warto też wspomnieć 
o zagrożeniach fizycznych i psychicznych 
dla współczesnego człowieka, a wreszcie 
n a  p r z y k ł a d  o  m u z y k o t e r a p i i  ( „ M u z y k a 
sztuką wyobraźni”) W tym roku ciąg dalszy 
i zakończenie. n

margosfit.pl

eprasa.pl c8a7686ec6
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MEDYCYNA I ZDROWIE
  S k l e p  M e d y c z n y  F I Z J O - M E D 

                                                              …. Jesteśmy aby pomagać 

                                                                               
Refundowane – Sprzęt sanitarny;Wyroby Przeciwżylakowe Materace PrzeciwodleżynoweCiśnieniomierze

Prudnik, ul. Piastowska 64 w Prudnickim Centrum Medycznym 
Poniedziałek - Piątek 8:00-15:00 

Tel: 77 436-12-70  Kom: 697-383-768  Fizjo-Med Sklep Medyczny       

691 755 122

eprasa.pl c8a7686ec6
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Poniedziałek - piątek

LEK. MED. IWONA 
ROBOTYCKA - LENCZUK

PRZYJMUJE

Nysa,
ul. Marcinkowskiego 2-4

Rejestracja Telefoniczna

77 448 00 33
606 928 653

s p e c j a l i s t a   c h o r ó b   p ł u c
A L E R G O L O G

K
S
E
R
O

JUST BEAUTY
S A L O N  K O S M E T Y C Z N Y

+48 668 441 337

ul. Prężyńska 17 | 1 Piętro,  Prudnik 

@JustBeauty_Prudnik

manicure  •  pedicure  •  henna  •  zabiegi na twarz

Just Beauty
J U S T Y N A  J A N I K O W S K A

KSERO
A3A4

Redakcja
 „Tygodnika Prudnickiego”

ul. Kościuszki 13a
pon-pt 8:00-16:00

eprasa.pl c8a7686ec6
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Burmistrz Głogów-

ka podaje do pub-

licznej wiadomości, 

że dnia 02.01.2024 

r. na tablicy ogłoszeń Urzędu 

Miejskiego w Głogówku oraz 

na stronie internetowej www.

bip.glogowek.pl, został wywie-

szony na okres 21 dni, wykaz 

nieruchomości przeznaczo-

nych do oddania w najem na 

czas określony do 3 lat w trybie 

bezprzetargowym. 

Burmistrz Gło-

gówka podaje do 

publicznej wiado-

mości, że od dnia 

3.01.2024 roku /włącznie/ do 

24.01.2024 roku /włącznie/ 

na tablicy ogłoszeń Urzę-

du Miejskiego w Głogówku 

oraz na stronie internetowej 

www.bip.glogowek.pl został 

umieszczony wykaz nieru-

chomości przeznaczonych do 

zbycia drogą bezprzetargową 

na poprawę zagospodarowa-

nia nieruchomości przyległej. 

Dotyczy działek ewidencyj-

nych nr: 573/1 ark. mapy 11 

obręb Zawada i 493/1 ark. 

mapy 5 obręb Głogówek.

K
S
E
R
O

WYDRUKI

A3

Redakcja

 „Tygodnika Prudnickiego”

ul. Kościuszki 13a

pon-pt 8:00-16:00

A4

W związku z pismem Prezesa Sądu Okręgowego w Opolu, Rada 
Miejska w Prudniku na podstawie art. 168 ustawy z dnia 27 lip-
ca 2001 r. Prawo o ustroju sądów powszechnych zawiadamia o 

przeprowadzeniu wyborów uzupełniających 1 ławnika na kadencję 
2024-2027 do Sądu Rejonowego w Prudniku.
Szczegółowe informacje dotyczące wyborów podane zostały na 
stronie internetowej Biuletynu Informacji Publicznej Urzędu Miej-
skiego w Prudniku, adres strony: www.bip.prudnik.pl oraz na tabli-
cy ogłoszeń w Urzędzie Miejskim w Prudniku. Dodatkowo informa-
cje udzielane są w Urzędzie Miejskim w Prudniku pokój Nr 120 lub 
telefonicznie 77 40 66 209.
Informuje się, że termin zgłaszania kandydatur na ławnika został 
przedłużony do dnia 20 stycznia 2024 roku. 

ZAWIADOMIENIE

Burmistrz Białej
informuje, że na tablicy ogłoszeń Urzędu Miejskiego w Białej wy-

wieszono na okres 21 dni od 10 stycznia do 31 stycznia 2024 roku

Wykazy nieruchomości stanowiących własność Gminy Biała przeznaczo-

nych do sprzedaży:

1. W drodze przetargu nieograniczonego lokal mieszkalny nr 4 położony 

w budynku mieszkalnym w Białej przy ul. Prudnickiej 12 wraz z udziałem 

w działce ew. 1136 m.19.

2. W drodze przetargu nieograniczonego lokal mieszkalny nr 11 położony 

w budynku mieszkalnym w Białej przy ul. Prudnickiej 8 wraz z udziałem 

w działce ew. 1133 m.19.

3. W drodze przetargu nieograniczonego lokal mieszkalny nr 6 położony 

w budynku mieszkalnym w Białej przy ul. Prudnickiej 7 wraz z udziałem 

w działce ew. 1277 m.20.

Informacja o miejscu wywieszenia i publikacji wykazu nieruchomości 

przeznaczonych do sprzedaży: tablica ogłoszeń w siedzibie Urzędu Miej-

skiego w Białej ul. Rynek 10 oraz internet- strona www.bip.biala.gmina.

pl- zakładka ,,Gospodarka nieruchomościami, Wykazy nieruchomości”.

Osoby, którym przysługują jakiekolwiek prawa wynikające z przepisów 

ustawy o gospodarce nieruchomościami lub innych ustaw winne zgłosić 

swoje roszczenie w terminie 6 tygodni od daty wywieszenia wykazu na 

tablicy ogłoszeń Urzędu Miejskiego w Białej.

Burmistrz Białej

Edward Plicko

Burmistrz Prudnika informuje, że 
dnia 10 stycznia 2024 r. zostały 
wywieszone na tablicy ogłoszeń 
w Urzędzie Miejskim w Prudni-
ku przy ul. Kościuszki 3 oraz za-
mieszczone na stronie Biuletynu 
Informacji Publicznej Urzędu Miej-
skiego w Prudniku (BIP) www.bip.
prudnik.pl, wykazy: nieruchomości 
przeznaczonych do sprzedaży, 
użyczenia i dzierżawy.

INFORMACJA

Pani Monika zaczęła swoją 

przygodę z odchudzaniem 

od wagi 103 kg. Dzięki 

współpracy z prudnicką spe-

cjalistką od żywienia udało 

się osiągnąć niezwykły rezul-

tat: -32 kg! Obecna waga to 

71 kg. 

- Przez ostatnie pół roku pani 

Monika przeszła niesamowitą 

i zjawiskową metamorfozę 

– opowiada psychodietetyk 

Karolina Wicher-Sienkiewicz. 

- Praca, którą wykonałyśmy 

nie tylko przyczyniła się do 

utraty wagi, ale w płynęła 

również znacząco na popra-

wę zdrowia i samopoczucia. 

Pani Monika jest wspaniałą, 

pozytywną i pewną siebie 

kobietą, stała się również 

wzorem i inspiracją dla wielu 

osób. 

Ty też szukasz skutecznej 

diety odchudzającej lub 

chcesz zmienić swoje nawyki 

żywieniowe?  Zadzwoń lub 

napisz, umów konsultację 

już dziś i przekonaj się, że 

redukcja zbędnej tkanki 

tłuszczowej wcale nie musi 

być drogą przez mękę! Moż-

liwe konsultacje online. W 

procesie dietoterapii prócz 

opieki, motywacji i wsparcia 

otrzymasz także profesjonal-

ną analizę składu ciała oraz 

indywidualnie opracowywa-

ny jadłospis. Proponowane 

posiłki są szybkie, smaczne 

i - rzecz jasna – zdrowe.

Metamorfoza 
stycznia

eprasa.pl c8a7686ec6
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ciąg dalszy na str. 20
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strzeleczKi POnOWnie MiasteM

To historyczne wydarzenie w dziejach gminy Strzeleczki i ziemi prudnickiej.  
1 stycznia 2024 r. Strzeleczki znów stały się miastem.

Andrzej DEREŃ

M A G A Z Y N  H I S T O R Y C Z N Y                         

 A
N

D
R

Z
E

J 
D

E
R

E
Ń

archiwum 
odkrywcy

Czwarte miasto 
ziemi prudnickiej

Jeszcze w 1894 r. na obszar dzisiejszych Strzeleczek składały się trzy 
odrębne gminy wiejskie. Obok właściwych Strzeleczek osobnymi 
miejscowościami były Oracze oraz Kolonia Karlshof z Seherrswaldem.

Herb 
Strzeleczek

Rynek w Strzeleczkach łączy zabudowę dawnych gospodarstw rolnych z nieruchomościami 
charakterystycznymi dla zabudowy miejskiej

S
ołectwo Strzeleczki zawsze było 
inne od sąsiednich wsi. Wyróż-
niało je terytorialna wielkość, 
liczba mieszkańców, ponadlo-

kalne funkcje, rynek, zwarta zabudowa 
centrum i przede wszystkim historia.

Małe Strzelce

 Miejscowość, już jako miasto, 
wzmiankowana została w 1327 r., choć 
wszystko wskazuje na to, że osada 
funkcjonowała tu wcześniej. Według 
legendy, podczas polowania w tutej-
szych lasach, łowczy księcia opolskie-
go uratował mu życie strzelając do 
szarżującego władcę rannego jelenia. 
W dowód wdzięczności książę poda-
rował łowczemu tutejszą ziemię, a ten 
zbudował dom i nazwał go „Strzelić”. 
W odróżnieniu od Wielkich Strzelec/
Gross Strehlitz, dziś Strzelec Opolskich, 
Strzeleczki nazywano Małymi Strzel-
cami/Klein Strehlitz.

 Miasto nigdy nie zostało otoczone 
murami miejskimi, stąd jego ranga 
była niższa od takich miast jak Gło-
gówek, Biała, Prudnik, Niemodlin, 
czy Krapkowice. Pod tym względem 
można je porównać do Korfantowa, 
Prószkowa, czy Ścinawy Małej. Miasto 

posiadało za to miejskie cechy targo-
we i rzemieślnicze, stąd istnienie ryn-
ku (prostokąt o rozmiarach 100x50m, 
do dziś wychodzi z niego aż sześć ulic: 
Prudnicka, Wodna, Młyńska, Kwia-
towa i Sienkiewicza), jako miejsca 
targowego oraz częściowo miejskiej 
zabudowy dla rodzin parających się 
rzemiosłem. W Strzeleczkach funkcjo-
nowała Rada Miejska mająca własną 
pieczęć, stanowiącą pierwowzór dla 
herbu, był wójt i burmistrz, funkcjono-
wał też monopol piwowarski wobec 
okolicznych wsi, ale został utracony 
na rzecz Głogówka.

 W XVI w. Strzeleczki, wchodzące 
w skład klucza dóbr zamku w Chrze-
licach, były w zastawie, a następnie 
zostały kupione przez Prószkowskich, 
jednego z najbogatszych rodów na 
ówczesnym Górnym Śląsku. Przez 
jakiś czas właścicielami dóbr chrzeli-
ckich byli Dietrichsteinowie, by w XVI-
II w. przejść do majątku króla Prus Fry-
deryka Hochenzollerna (Wielkiego).

Miejsce targowe

 Miejscowość należała do rozle-
głego sądowego okręgu Głogówka i 
pełniła rolę lokalnego ośrodka gospo-

darczego dla północnej części tego 
terytorium. Wraz z opanowaniem 
prawie całego Górnego Śląska przez 
Prusy, utworzono powiat prudnicki, 
do 1818 r. z siedzibą landarata w Gło-
gówku, w którego składzie znalazły 
się Strzeleczki. Miejscowość aż do 1956 
r. była w powiecie prudnickim, stąd 
większość archiwalnych materiałów 
dotyczących Strzeleczek wiąże je z 
hasłem Kreis Neustadt, od niemie-
ckiej nazwy Prudnika. W wyniku 
zmiany państwowości z austriackiej 
na pruską Strzeleczkom nie uznano 
praw miejskich, nie była to jednak 
zwykła wieś, ale tzw. miejsce targo-
we. Mieszkańcy nie płacili podatków 
miejskich, ale uznawani byli za 
mieszczan. W dużym powiecie prud-
nickim Strzeleczki należały do miej-
scowości drugiej rangi – w pierwszej 
były pełnoprawne miasta: Prudnik, 
Głogówek i Biała; w drugiej osady 
targowe: Strzeleczki i Ścinawa Mała; 
w trzeciej: wsie. Na przełomie XVIII i 
XIX w. mieszkańców Strzeleczek nie 
uznawano już za mieszczan. Uprzywi-
lejowana ranga Strzeleczek i Ścinawy 
obowiązywała w tradycji do końca 
czasów niemieckich. Na przykład w 
książkach adresowych wyróżniano je 
dodatkowymi opisami, których nie 

miały inne wsie. Nawet po II wojnie 
światowej, w opracowaniach byłych 
mieszkańców ziemi prudnickiej 
zamieszkałych w Niemczech, Kreis 
Neustadt reprezentowało pięć her-
bów, obejmujących zarówno obecnie 
miasta, jak i miejscowości o tradycji 
miejskiej, w tym Strzeleczki.

 Mieszkańców Strzeleczek w lokalnej 
tradycji nazywa się Husytami (śl. Huzity) 
i ma to nawiązywać do XV-wiecznych 
wojen husyckich, w których miejscowy 
książę głogówecki Bolko V, opowie-
dział się po stronie czeskich reformato-
rów, czy jak kto woli buntowników.

Rozbójnik Pistulka

 Lokalnym bohaterem ludowym 
jest rozbójnik Pistulka. To postać 
historyczna – Karol Pistulka (4 lutego 
1848 Strzeleczki – 28 grudnia 1876 Ra-
cibórz), był czeladnikiem ślusarskim. 
Z Wincentym Eliaszem założyli bandę 
rozbójników, która zajmowała się 
napaściami i kradzieżami w okolicach 
Bytomia, Katowic, Mikołowa, Klucz-
borka, Opola i Głogówka. Zasłynęli z 
napadu na hotel w Jastrzębiu i kasę 
firmy Tiele-Wincklera w Katowicach, 
właściciela Mosznej. Bandyci szybko 
stali się sławni, a ich akcje opisywane 
były przez prasę w całych Niemczech. 
Kres Pistulce przyniosła kochanka, 

która wydała go policji w 1874 r. Rok 
później sąd w Bytomiu skazał go na 
śmierć przez ścięcie. Karę na dożywo-
cie zamienił mu cesarz Wilhelim I. Pil-
sulka zmarł w więzieniu na zatrucie z 
powodu połykania surowego tytoniu.

 Od średniowiecza do XVIII w. w 
Strzeleczkach żyło około 500-600 
mieszkańców. W 1828 r. było ich ok. 
880, a w 1843 – 1255. Zdecydowana 
większość mieszkańców utrzymy-
wała się z rolnictwa. Funkcjonowała 
gorzelnia oraz królewska leśniczów-

ka. W 1890 r. liczba mieszkańców 
wzrosła do 1428. Było tu 1404 katoli-
ków, 17 ewangelików i 7 żydów.

 W 1894 r. do Strzeleczek przyłą-
czono wieś Oracze, kolonię Karlshof 
i Seherrswald. Dwie pierwszy przy-
legały do zabudowań Strzeleczek, 
więc ich przyłączenie stanowiło 
naturalny rozwój miejscowości. 
S z c z e g ó l n a  s y t u a c j a  d o t y c z y ł a 
Oraczy, ponieważ licząca 200 miesz-
kańców wieś kończyła się na… zabu-
dowaniach rynku w Strzeleczkach. 
Oracze to dzisiejsza ul. Prudnicka. 
Na Oraczach zbudowano okazały, 
nowoczesny budynek ze sklepem 
kolonialnym (obecnie na parterze 
jest sklep spożywczy).
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Łukasz Kazek o prudnickim getcie dla Niemców
HistOria

Andrzej DEREŃ

Na popularnym profilu Youtube Łukasz Kazek History Story  
(93 tys. subskrybentów) opublikowany został materiał dokumentalny 
pt. „Getto dla Niemców”, który – w dużym skrócie – opisuje 
przełomowe dla dziejów Prudnika wydarzenia 1945 roku.

Łukasz Kazek opowiada historię Prudnika

A
utor, spacerując ulicami 
miasta, opowiada o wyda-
rzeniach z tego okresu. 
Posiłkuje się wspomnie-

n i a m i  J a n i n y  M o k r s k i e j  o r a z 
innych osób, które przebywały w 
Prudniku w 1945 r. Główną osią 
narracyjną filmowej opowieści jest 
utworzenie przez polskie władze w 
rejonie ulic Chrobrego i Królowej 
Jadwigi getta dla mieszkańców 
Prudnika – Niemców, przed ich wy-
wiezieniem na zachód.

 Prudnickie getto nie było wy-
j ą t k o w e  n a  o b s z a r a c h  b y ł e j  I I I 
Rzeszy, które po wojnie przypadły 

Polsce. Podobne dzielnice ze sko-
masowanymi przed wywiezieniem 
mieszkańcami tworzono w innych 
miejscowościach. Jednym z powo-
dów była potrzeba udostępnienia 
p r z e s t r z e n i  m i e s z k a n i o w e j  d l a 
Polaków napływających z terenów 
województw, które przyłączono do 
ZSRR oraz z centralnych i południo-
wych regionów kraju. W okolicach 
Prudnika punktem zbornym ludno-
ści przeznaczonej do wywiezienia 
do Niemiec (koleją), były Głubczyce.

 Atmosferę panującą w Prudniku 
w lecie 1945 r. dobrze oddaje powieść 
Harry’ego Thürka „Lato umarłych 

snów”. Choć przedstawiona tam histo-
ria bohaterów książki jest fikcyjna, to 
opiera na wspomnieniach Thürka.

 Można mieć uwagę do fotografii 
prezentowanych w filmie, a które 
budują fałszywy obraz miasta w 1945 

r. Większość zdjęć Witolda Czerkaw-

skiego powstała kilkanaście lat po 
wojnie, w drugiej połowie lat 50., kie-
dy przystąpiono do rozbiórki starych 
kamienic na rynku i przy okolicznych 
ulicach przed planowaną budową 
nowych domów (stąd wszechobecne 

ruiny na fotografiach). Miasto nie by-
ło znacznie dotknięte skutkami dzia-
łań frontowych, bo obrona Prudnika 
była krótkotrwała. Za przypadek 
należy też uznać zaprezentowanie 
zdjęcia z grudnia 1981 r. z uroczy-
stości pobłogosławienia sztandaru 
zakładowej „Solidarności” Froteksu. 
Szkoda, że autor nie opublikował 
źródeł pochodzenia swoich informa-
cji (na przykład w tekście na kanale), 
uznając tym samym dorobek wydaw-

ców i osób, które opracowały wyko-
rzystane przez niego wiadomości.

 Film ogląda się dobrze. Trudno 
wymagać od autora, by w liczącym 
kwadrans materiale dokładnie 
przedstawić skomplikowany temat 
zmian na Śląsku po wojnie na przy-
kładzie jednej miejscowości. Taki 
skrót pozwala przyciągnąć uwagę 
widza, który nie do końca musi 
być zainteresowany historycznymi 
detalami. Przez 14 godzin od chwili 
opublikowania film miał 25 tysięcy 
wyświetleń i 171 komentarzy.

 Link do filmu znajduje się w artyku-
le na TerazPrudnik.pl z 3 stycznia. n

Archiwalna pocztówka ze zdjęciami Rynku, sklepu i wieżą kościoła parafialnego

Fragment wieży kościoła w 
Strzeleczkach, charakterystyczny 
dla barokowych świątyń na Śląsku

Ulica Młyńska łączy się z Rynkiem

Figura św. Jana Nepomucena na 
Rynku w Strzeleczkach

 Kolonię Karlshof stanowiły budyn-
ki położone na północ od rzeki Białej. 
Używający geograficznej terminologii 
moglibyśmy powiedzieć, że to dzisiej-
sza lewobrzeżna część Strzeleczek. 
Najprawdopodobniej początek osa-
dzie dał nieistniejący dziś folwark o 
tej nazwie, który jeszcze w latach 30. 
XVIII w. znajdował się na skraju lasu w 
połowie drogi między Strzeleczkami 
a Dobrą, na północ od rzeki Białej. W 
tamtym czasie Karlshof znany z lokali-
zacji z XIX- i XX-wiecznych map jeszcze 
nie istniał, a w jego miejscu stały, blisko 
siebie trzy bliżej nieokreślone, okazałe 
kaplice. Folwark wyburzono i na ma-
pie z lat 80. XIX w. już go nie było.

 Seherrswald to zabudowania ul. 
Niemodlińskiej, które na mapach 
nazywane są Zbychowicami. Nazwa 
odnosi się do rodu Seherr-Thoss z 
Dobrej, który zapewne przyczynił 
się do założenia tej kolonii na prze-
łomie XVIII i XIX w.

 Dzięki wchłonięciu sąsiednich 
osad liczba mieszkańców Strzeleczek 
przekroczyła 2000 (dokładnie 2036).

 Kolejnym elementem wpływa-
jącym na rozwój miejscowości, było 
przeprowadzenie prywatnej linii kole-

jowej z Prudnika do Gogolina. W Strze-
leczkach postawiono budynek stacyj-
ny i 3 grudnia 1896 r. przejechał tędy 
pierwszy pociąg. Dwa lata później w 
miejscowości uruchomiono cegielnię. 
W 1910 r. liczba mieszkańców spadła 
do 1810. Według niemieckich statysty-
ków 1525 osób była polskojęzycznych 
(mówiło po śląsku), 170 po niemiecku 
i tylko 115 było dwujęzycznych. Mimo 
takiego podziału zdecydowana więk-
szość mieszkańców podczas plebiscytu 
1921 r. opowiedziała się za pozostaniem 
Górnego Śląska w Niemczech – 1381 do 
198. W Strzeleczkach znajdowała się 
siedziba Polskiego Komitetu Plebiscy-
towego na powiat prudnicki (obszar 
plebiscytowy nie obejmował okolic 
Prudnika). W 1937 r. Strzeleczki liczyły 
równo 2000 mieszkańców. Choć była 
to jedna z większych miejscowości 
niemiejskich na ziemi prudnickiej, 
to nie największa. Racławice Śląskie 
liczyły wówczas 3390 mieszkańców, 
Łąka Prudnicka 2438, a Walce 2160. 
Porównywalne demograficznie ze 
Strzeleczkami były Szybowice (1900) 
oraz Moszczanka (1960). Ścinawa Mała 
liczyła „tylko” 1360 osób.

Gmina ratunkiem

 Po spadku wywołanym wojną, po 
1945 r. liczba mieszkańców znów za-
częła rosnąć, osiągając w 1970 r. liczbę 

1927 osób. W 1953 r. na Rynku urucho-
miono zakład dziewiarski (w budynku 
obecnego Urzędu Gminy), który w 
1972 r. zatrudniał aż 370 osób. W 1956 
r. Strzeleczki z okolicą odłączono od 
powiatu prudnickiego i przyłączono 
do nowego powiatu krapkowickiego. 
Funkcjonowało tu 26 zakładów rze-
mieślniczych. W okresie PRL-u Strze-
leczki pozostały lokalnym ośrodkiem 
społeczno-gospodarczym. Kluczowa 
dla przyszłości miejscowości była de-
cyzja z lat 70. XX w. o utworzeniu gmi-
ny z siedzibą w Strzeleczkach. Gdyby 
stało się inaczej, tak jak w przypadku 
Ścinawy Małej, dziś nikt by nie myślał 
o odzyskaniu praw miejskich przez 
sołectwo, które nie byłoby nawet 
siedzibą gminy. O swoistym sukcesie 
Strzeleczek może świadczyć fakt, że 
wszystkie miejscowości wiejskie ziemi 
prudnickiej, które przed wojną prze-
wyższały liczbą mieszkańców Strze-
leczki, dziś są mniejsze. Wyjątkiem są 
Walce (1781), ale tak jak w przypadku 
Strzeleczek znaczenie wsi utrzyma-
ne zostało dzięki uczynieniu z niej 
siedziby gminy. W 2021 r. według 
portalu polskawliczbach.pl w Strze-
leczkach mieszkało 1539 osób. W 1999 
r. Strzeleczki ponownie znalazły się w 
granicach powiatu krapkowickiego 
(utworzenie powiatów samorządo-
wych w Polsce). Odzyskanie praw 
miejskich przez Strzeleczki sprawiło, 
że w powiecie krapkowickim, na pięć 
gmin, cztery mają charakter miejsko-
-wiejski: Krapkowice, Zdzieszowice, 
Gogolin i Strzeleczki.

 Strzeleczki posiadają dwa koś-
cioły – barokowy parafialny pw. św. 
Marcina oraz neogotycki zbudo-
wany na nowym cmentarzu. Jest tu 
szkoła, a miejscowość jest zwodocią-
gowana i skanalizowana. Dużą, pla-
nowaną inwestycją, jest obwodnica 
w ciągu drogi wojewódzkiej.

 W tekście wykorzystałem infor-
macje z książki Damiana Tomczyka i 
Ryszarda Miążka „Nasza mała ojczy-
zna. Strzeleczki – dzieje gminy” oraz 
profilu Facebooka – Lokalna Grupa 
Historyczna Strzeleczki. n

strzeleczKi PONOWNie MiasteM
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We

10 stycznia
(środa)

B a c h  t r o c h ę  i n a c z e j 
- koncert w Sali Koncer-
towej Ducha Świętego 
w Krnowie .  Wystąpią: 
Veronika Rovná Holbová 
(sopran), Eliška Novotná 
(fortepian), Halina Fran-
tišáková (skrzypce), Tatjana 
Medvedká (słowo). Godz. 
19.00, wstęp 290 koron.

Idąc do… – spotkanie z 
Danielą Długosz-Pencą, 
z  p r o m o c j ą  n a j n o w s z e j 
książki. Prowadzenie: Alina 
Barbara Nowak. Sala konfe-
rencyjna Miejskiej Bibliote-
ki Publicznej w Opolu (ul. 
Minorytów 4), godz. 18.00.

11 stycznia
(czwartek)

Cykl wykładów o życiu 
i nauce bł. ks. Stefana 
K a r d y n a ł a  W y s z y ń -
s k i e g o .  W y k ł a d  p i ą t y : 
„ T r a d y c j a  i  t o ż s a m o ś ć ” 
wygłosi o.prof.dr hab. Bo-
nawentura Smolka OFM. 
Sanktuarium św. Józefa w 
Prudniku-Lesie, godz. 18.45.

12 stycznia
(piątek)

Noworoczny koncer t 
kolęd i pastorałek  ze-
społu Paruzja w ramach 
cyklu „Muzyczne Fajfy”. 
Centrum Kultury w Głu-
chołazach, godz. 18.00.

13 stycznia
(sobota)

Wyjazd do Wrocławia na 
wystawę „Szaleństwo 
rokoka” .  Pawilon Czte-
rech Kopuł we Wrocławiu. 
W programie zwiedzanie 
wystawy z przewodnikiem 
z Muzeum Narodowego we 
Wrocławiu (od godz. 11.00) 
oraz czas wolny w centrum 
Wrocławia. Wyjazd spod 
Centrum Kultury w Gło-
gówku, koszt 30 zł. 

Tadeusz Isakowicz-Zaleski (ur.  września , zm.  stycznia  
roku, walcząc z ciężką chorobą nowotworową), polski Ormianin, 
duchowny katolicki obrządków ormiańskiego i łacińskiego, dusz-
pasterz osób niepełnosprawnych, prezes Fundacji im. Brata Alber-
ta, działacz społeczny, uczestnik opozycji antykomunistycznej w 
czasach Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej, pisarz, poeta i publicy-
sta. Aktywnie angażował się w ujawnianie zbrodni ludobójstwa do-
konanych przez nacjonalistów ukraińskich. Często bywał na spot-
kaniach na ziemi prudnickiej, w Białej, Korfantowie i Prudniku.   n

Zmarł ks. Isakowicz -Zaleski

SMUTNA WIADOMOŚĆ

Uczestnicy koncertu kolęd w 
kościele pw. św. Michała Archanioła 
w Prudniku, 6 stycznia.
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czytaj na str. 22

KONCERT KOLĘD W PRUDNIKU

W Betlejem, w Betlejem!

W 
sobotę 6 stycznia w 
Uroczystość Objawie-
nia Pańskiego w koś-
ciele pw. św. Michała 

Archanioła w Prudniku odbył się 
koncert kolęd w wykonaniu Scholi 
i Chóru Ichtis, działających przy 
prudnickiej parafi i. 
 Takie koncerty są wieloletnią tra-
dycją w parafii św. Michała, w tym 
roku dodatkowo koncert kolęd „W 
Betlejem, w Betlejem!” powtórzony 
zostanie w niedzielę 14 stycznia. Jeśli 
więc ktoś nie skorzystał z sobotniej 
propozycji jest okazja. Schola i chór 
wystapią w sali widowiskowej kina 
„Diana” w Prudniku. Początek o 
godz. 19.00. Zabrzmią najpiękniej-
sze kolędy, m.in.: Cicha noc, Wśród 
nocnej ciszy, Dzisiaj w Betlejem, 
Gore gwiazda Jezusowi. Na koncert 
zaprasza parafia i Prudnicki Ośro-
dek Kultury. (g)   n

REFLEKSJE NA POCZĄTEK 2024 ROKU

Nowy Rok, na co czekamy?
Kolejny 2024 rok, kolejne oczekiwania i nadzieje. Człowiek, w zamyśle spełnienia, ma tak 

dużo życzeń, że wkrótce zapomina, jakie to są te noworoczne oczekiwania. 

Daniela DŁUGOSZ-PENCA

S
k ą d  t o  s i ę  b i e r z e ,  s k o r o 
wiadomo, że pewne plany 
można już realizować, jak 
schudnąć, ćwiczyć, uczyć się 

itp. Inne, te trudne nie zawsze od 

nas zależą, bo czas robi swoje i my 
o rok słabsi. A w ogóle po szampań-
skim sylwestrze bywa kac nie tylko 
fi zyczny, zwany niechciejstwem, ale 
psychiczny, z wielu powodów. Jest 
to prawda i co rok to przeżywamy, a 
tu ledwo się obejrzymy i już kolejny 
Adwent i Boże Narodzenie – oczywi-

ście nowiutki roczek z datą 202X?, 
który to już? 
 Aż trudno uwierzyć, że coś mi-
nęło i się nie wróci, a coś zaczyna. 
A cóż to się zaczyna? Człowiek żyje 
dopóki czuje potrzebę życia, dopóki 
czeka w jego sercu żyjąca nadzieja, 
stąd też te obiecanki. Po oczekiwa-

niach rozpoznaje się człowieka. Jego 
postawę moralną i duchową można 
zmierzyć tym, na co czeka, w co 
wierzy, nad czym pracuje, w czym 
pokłada nadzieję. Czy można na nic 
nie czekać? Pewno można, ale co 
nam daje proces jedzenia, spania 
i kopulacji – takie bycie? Wszak i 
zwierzęta to robią, więc w czym tkwi 
nasze człowieczeństwo? Przecież 
nawet ślimak zmienia sposób czoł-
gania. Przeważnie, w danym nam 
czasie chcemy coś osiągnąć i stąd 
troska aby żyć i być – ciałem i duszą 
wśród swojego plemienia, bo wyob-
cowanie ze środowiska jest karą, a 
życie w rodzinie i dla ludzi, dzielenie 
się sobą nas uczłowiecza. 
 A więc pomyśl – na co czekasz 
w tym Nowym Roku? Na co, w tym 
kolejnym okresie życia czeka twoje 
serce, a wtedy znajdziesz siłę, by 
nogi chodziły, nawet z trudem, ręce 
pracowały, a serce kochało, tylko 
trzeba opanować sobie znaną meto-
dę i chcieć! Faktem jest, że do tego, 
co minęło nie ma sensu wracać, bo 
się nie powtórzy i czasu nie cofnie. 
Do tego co będzie, można się przy-
mierzać, działać, a i tak jest to wielka 
niewiadoma i tajemnica, która nie 
zawsze od nas zależy. Trzeba więc 
żyć każdym dniem i godziną bo są 
nam ofi arowane, oswajać je tak aby 
były dobre i spełniały składane nam 
życzenia noworoczne. 
 Tak więc Szczęść Boże na cały No-
wy 2024 Rok.   n
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...i jak co roku zakończył się w kościele bonifratrów.
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14 stycznia
(niedziela)

Prudnicki Ośrodek Kultury 
zaprasza do Kina Diana 
w Prudniku na koncer t 
kolęd „W Betlejem, w 
Betlejem!” w wykona-
niu Scholi i Chóru Ichtis, 
działających przy parafii 
ś w .  M i c h a ł a  A r c h a n i o ł a 
w Prudniku. Godz. 19.00, 
wstęp wolny.

15-28 stycznia
(dwa tygodnie)

FERIE ZIMOWE 

Akcja Ferie w Prudniku: 
sPOKo Ferie z Prudnickim 
Ośrodkiem Kultury, Mu-
zeum Ziemi Prudnickiej, 
B i b l i o t e k ą  P u b l i c z n ą  w 
Prudniku, kinem „Diana” i 
Agencją Sportu i Promocji 
w Prudniku oraz wiejskimi 
domami kultury w sołe-
ctwach i Świetlicą Osiedlo-
wą w Prudniku.

Akcja Zima 2024; Ferie 
z  Gminnym Centrum 
Kultury w Białej .  GCK 
zaprasza (już trwają zapisy) 
n a :  w a r s z t a t y ,  w y j a z d y , 
t u r n i e j e ,  b a l e  i  z a b a w y 
karnawałowe.

Ferie Zimowe w Gminie 
Głogówek. Udział w zaję-
ciach dzieci od 7 roku życia. 
Zajęcia będą się odbywać 
w CK w Głógówku, w godz. 
9.00-13.00. Zapisy osobiście 
w Centrum Kultury w Gło-
gówku. Informacje, tel.: 77 
406 91 40.

18 stycznia
(czwartek)

Noworoczne Spotkanie 
Seniorów w Białej .  W 
programie: występy arty-
styczne, losowanie nagród 
w krzyżówce świątecznej 
„ P a n o r a m y  B i a l s k i e j ” , 
poczęstunek. Sala widowi-
skowa Urzędu Miejskiego w 
Białej, godz. 17.00.

Spotkanie krajoznaw-
cze w Centrum Kultury 
w Głuchołazach. Miłoś-
nik gór i fotograf Dawid 
Przyszlak. Mała Galeria CK, 
godz. 18.00.

19 stycznia
(piątek)

K o n c e r t  n o w o r o c z n y 
„Niech żyje bal” w wykona-
niu Bialskiej Orkiestry Dętej 
w ramach cyklu „Muzyczne 
Fajfy”. Dyryguje Andrzej 
Weinkopf. Soliści: Tomasz 
Weinkopf, Magda Robotta-
-Kolesko, Andrea Rischka. 
Prowadzenie koncertu Do-
minika Bassek. Centrum 
Kultury w Głuchołazach 
(sala widowiskowo-kino-
wa), godz. 18.00.    n

UROCZYSTOŚĆ OBJAWIENIA PAŃSKIEGO

Orszak Trzech Króli

      w Prudniku

6 stycznia świętujemy 

Uroczystość Objawienia 

Pańskiego, popularne 

święto Trzech Króli

Grzegorz WEIGT

Tradycyjnie orszak wyruszył z Placu Farnego...

W centrum orszaku, obok Magów jest Święta Rodzina

W 
tym roku jest to pięk-
nie ułożone, zgodnie 
z tradycją, uroczystość 
w y p a d ł a  w  s o b o t ę 

obok niedzieli Chrztu Pańskiego 
(oba wydarzenia stanowiły dawnej 
jedno święto). 
 Ze świętem związany jest Orszak 
Trzech Króli, który organizowany 
jest w Polsce od kilkunastu lat (ok. 
2009 rok). Od 2011 roku 6 stycznia 
jest w Polsce dniem wolnym od 
pracy, co podnosi rangę święta i 
pozwala organizować orszaki, jeśli 
6 stycznia przypada w dni od ponie-
działku do piątku.
 W tym roku Orszak przebiegał 
pod hasłem „W jasełkach leży!” 
Nawiązuje to do 800. rocznicy prze-
prowadzenia pierwszych jasełek 
organizowanych przez św. Francisz-
ka. Stąd też  warszawska Fundacja 
Orszak Trzech Króli, koordynująca 
wydarzenie, miała pomysł, aby or-
szaki zoranizowane zostały w 800 
miejscach. Tymczasem odbyły się 
one w  blisko 900 miejscowościach 
w Polsce i na świecie.
 Od kilku lat (z przerwą w trakcie 
epidemii) orszak organizowany jest 
także w Prudniku. Jak co roku or-
ganizatorami są członkowie ruchu 
Domowego Kościoła z Prudnika 
i Głogówka przy udziale parafii i 
ojców bonifratrów. Orszak w parafii 
św. Michała Archanioła w Prudniku 
wyruszył po Mszy św., ok. godz. 
12.30, spod pomnika papieskiego, 
przeszedł przez Rynek (z krótką 
scenką pod kolumną Maryjną) i 
dotarł do kościoła bonifratrów pw. 
św. Piotra i Pawła. Tu miało miejsce 
złożenie darów – Trzej Królowie 
oddali pokłon Świętej Rodzinie oraz 
wspólne kolędowanie.
 Ks. proboszcz Stanisław Bogacze-
wicz mówił na zakończenie, dzię-

kując organizatorom: - Dziękujemy 
przede wszystkim wam, drodzy 
wierni, jako pastuszkowie, jako kró-
lowie, jako wędrujący, ale poszuku-
jący  Jezusa.
 Tego dnia, wieczorem w kościele 
pw. św. Michała Archanioła odbył 
się jeszcze koncert kolędowy w wy-
konaniu Scholi i Chóru Ichtis, działa-
jących przy parafii.   n

Orszak przeszedł po raz kolejny ulicami Prudnika, przy zaangażowaniu wytrwałych organizatorów
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ŚWIĄTECZNE ZWYCZAJE

Wigilia na Rynku
20 grudnia, na prudnickim rynku odbyła się Wigilia dla 

mieszkańców miasta zorganizowana przez Starostwo 

Powiatowe w Prudniku  oraz Zespół Szkół Rolniczych 

w Prudniku. Uczniowie klas gastronomicznych wraz z 

nauczycielami przygotowali poczęstunek (zupa grzybowa 

z makaronem,  pierniczki oraz kawa i herbata). Posiłki 

cieszyły się sporym zainteresowaniem.

Bożena TOKAR-MATKOWSKA

T
o już tradycja. Wigilia dla 
potrzebujących na Rynku 
prudnickim. 20 grudnia, o 
godz. 11.00 wydarzenie to 

otworzyli: dyrektor Zespołu Szkół 
Rolniczych w Prudniku Andrzej 
Chruściel, Skarbnik Powiatu w Prud-
niku Larysa Zamorska i w imieniu 
starosty Powiatu Prudnickiego, czło-
nek Zarządu Powiatu Joachim Kosz. 
 Wydawano tam gorące potrawy, 
rozmawiano z ludźmi na różne te-
maty przy stole, dzielono się uśmie-
chem, radością, spontanicznością. 
Ludzie dzisiaj potrzebują miłości, 
bliskości i ciepła. Do wspólnego sto-
łu zaproszono wszystkich, nie ważne 
było ile czego posiadają, skąd po-
chodzą. Gorący posiłek przy takim 
wspólnym stole to wielka rzecz. 
Wszyscy zapominają wtedy od razu 
o przynależności politycznej, po-
chodzeniu oraz zasobności portfela. 
Ludzie lgną do tego by być razem, 
nie chcą być dzieleni na lepszych lub 
gorszych. 

 Można sądzić z pełną odpowie-
dzialnością, że w tym dniu spotkały 
się osoby z naszego miasta i nie 
tylko, dla których ta wigilia to może 

jedyny moment, kiedy mogą czas 
spędzić w życzliwym gronie. Osoby 
szczególnie starsze spotykają się 
dzisiaj z ogromnymi problemami, 
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Kolędowanie z uczestnikami Warsztatu Terapii Zajęciowej.
PONIŻEJ: Zespół Szkół Rolniczych zadowolony z dobrze wykonanej pracy

jest to np. zwyczajna niemoc, bieda, 
samotność  czy nawet strach przed 
przyszłością. Bywa, że w domu peł-
nym ludzi człowiek czuje się samot-

ny. Te problemy mają wiele twarzy 
i  głęboko tkwią w ludziach. Są, 
można powiedzieć zmorą seniorów. 
Coraz częściej strach przed przy-
szłością dotyka też dzieci i młodzież. 
 Dlatego piękne jest to, że znaleźli 
się ludzie, którzy pomagają w tym 
ogólnym nieszczęściu. Liczy się tutaj 
nawet najmniejszy gest. Widziałam 
ludzi, których twarz pokazywała, że 
to czego doświadczają na prudni-
ckim Rynku to jedyny miły akcent 
zbliżających się świąt. Wydawano 
tam tyle porcji ile było potrzeba, 
nikt nie odszedł od stołu wigilijnego 
w Prudniku głodny. Dzięki przyby-
łym gościom, uczniom, seniorom, 
można było dotrzeć do dużej liczby 
osób naprawdę potrzebujących bli-
skości, radości i magii świąt Bożego 
Narodzenia. 
 P o m y s ł o d a w c ą  i  p a t r o n e m 
tego wydarzenia był i jest starosta 
prudnicki Radosław Roszkowski. 
Nieodpłatnie goszczono się przy 
wigilijnym stole, gdzie klasa ga-
stronomiczna Zespołu Szkół Rolni-
czych w Prudniku serwowała zupę 
grzybową, bigos i piernikowe pre-
zenty. Ciasto upieczone było przez 
uczestników Warsztatu Terapii 
Zajęciowej w Prudniku. O wspólne 
kolędowanie zadbali uczniowie I Li-
ceum Ogólnokształcącego z zespołu 
„No Name” oraz uczestnicy War-
sztatu Terapii Zajęciowej. Ciepłego 
ogniska pilnowali druhowie z OSP 
KSRG Lubrza. W rolę św. Mikołaja 
wcielił się Jarosław Gierczak – znany 
pszczelarz. Prudniccy policjanci pil-
nując porządku, rozmawiali szcze-
gólnie z osobami starszymi na temat 
bezpieczeństwa w czasie świąt. Part-
nerami wydarzenia byli: Powiatowe 
Centrum Pomocy Rodzinie w Prud-
niku, Konwent O. Bonifratrów w 
Prudniku, Gmina Prudnik, Agencja 
Sportu i Promocji w Prudniku oraz 
Policja w Prudniku.   n

CARITAS W PRUDNIKU

Wigilia dla samotnych
Piękniejsze od świętych pragnień są wykonane dobre czyny 

Św. Ojciec Pio

Daniela DŁUGOSZ-PENCA

W
ydaje się, że tak nie-
d a w n o  s k ł a d a l i ś m y 
sobie życzenia świą-
teczne i noworoczne z 

lękiem przed zakażeniem wirusem 
covid 19, w atmosferze zagrożenia 
wojną i liczną migracją ludności z 
Ukrainy, a tu już kolejne Boże Naro-
dzenie. Skończył się ten trudny rok 
i przybędą nowe problemy. Ale póki 
co, trzeba to życie jakoś przeżyć i 
cieszyć się tym, co mamy. A mamy 
właśnie wieczerzę wigilijną w prud-
nickim „Caritas”, przy parafii św. 
Michała Archanioła. 
 Otóż dnia 22 grudnia o godz. 
13.00 w restauracji „Hana Cafe”, 
kiedy na niebie nie było gwiazdki, 
a piękne słońce, spotkało się ponad 
70 osób z naszej parafii. Jest to już 
pewna tradycja, chociaż  co roku 
nieco inna. Tym razem była to już 
29. wigilia dla samotnych, w pięknie 

udekorowanej sali przy uroczyście 
przygotowanych stołach i nakryciu, 
z opłatkami, tradycyjną kolacją, na 
którą złożyły się: barszcz z uszkami, 
pierogi z kapustą, kompot owoco-
wy, ryba z kartoflami i surówką oraz 
dużo ciasta. 
 Jak zwykle przybyli gospodarze 
miasta, a mianowicie burmistrz 
Grzegorz Zawiślak, proboszcz ks. 
Stanisław Bogaczewicz w towarzy-
stwie wikariuszy oraz od początku 
pracująca z „Caritasem” pani Wła-
dzia Ginterowa i inni przedstawicie-
le środowiska. Spotkanie otworzył 
przemówieniem z modlitwą ks. dr 
Stanisław Bogaczewicz. Następnie 
uczestników powitał burmistrz 
Grzegorz Zawiślak oraz pani Wła-
dzia w imieniu działaczy prudni-
ckiego i wojewódzkiego „Caritas”. 
 Największą atrakcją były jed-

nak jasełka przygotowane przez 
wolontariuszy, Emilię Kawę, oraz 
z e s p ó ł  u c z e n n i c  z  p r u d n i c k i c h 
szkół, pomagających „Caritasowi”. 

Nowością jest fakt, że nie ma tzw. 
Świetlicy, a więc i dzieci, które obok 
zajęć dydaktycznych brały udział 
w jasełkach. Teraz, okazało się, 
że owa liczna grupa pastuszków, 
króli, aniołów i święta rodzina, to 
rodzeństwo wolontariuszek i one 
same. Chętnie przychodziły i pięk-

nie przedstawiały grane postaci. A 
stroje, kostiumy organizowano we 
własnym zakresie. 
 P o  w y s t ę p a c h  d z i e c i  k s i ą d z 
pobłogosławił opłatki i wszyscy 
wszystkim, z wzajemnością składali 
życzenia, aby skonsumować pyszne 
dania. Można też było napić się 
kawy czy herbaty i zjadać podane 
ciasta i owoce. 
 Nad sprawami organizacyjnymi 
czuwały panie pracujące od dawna 
w naszym „Caritasie”,  jako wo-
lontariuszki, a mianowicie panie: 
Krysia Plutka i Wanda Wydera. Są 

zespołem dochodzącym, dbają o 
pomoc osobom starszym, niepełno-
sprawnym, chorym i takim, które 
nie mogą przyjść ale potrzebują 
pomocy. Czuwają nad darami i ofia-
rami, zbieranymi w czasie świąt, 
organizują spotkania, pomagają 
rodzinom wielodzietnym. Dobrze, 
że przez tyle lat, poza okresem pan-
demii, „Caritas” działa i ma widocz-
ne osiągnięcia, za co podopieczni i 
zainteresowani serdecznie dziękują, 
życząc błogosławionych świąt Boże-
go Narodzenia i szczęśliwego Nowe-
go 2024 Roku.   n
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WOJCIECH OSSOLIŃSKI W MUZEUM ZIEMI PRUDNICKIEJ

A pod bukami cicho, biało...
Wojciech Ossoliński na święta? Jak najbardziej! Kolejne 

spotkanie autorskie z prudnickim poetą, także w minionym 

roku, ale zarazem wyjątkowe. 17 grudnia Wojciech 

Ossoliński prezentował swój świąteczny zbiór wierszy.

Magdalena Sajewicz z tatą - poetą Wojciechem Ossolińskim
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Okładka najnowszego zbioru 
wierszy Wojciecha Ossolińskiego

Wojciech OSSOLIŃSKI

J
uż tytuł książki: „A pod buka-
mi cicho, biało…” mówi dużo, 
nadto okładka w zimowych 
klimatach i mamy „świątecz-

ną” zawartość wydawnictwa. Choć 
oczywiście Ossoliński nie byłby sobą, 
gdyby całości nie okrasił specyficz-
nym humorem.
 Spotkanie odbyło się w niedzie-
lę 17 grudnia w Muzeum Ziemi 
Prudnickiej (Arsenał). Gości, którzy 
przybyli na tę promocję świąteczne-
go tomiku z wierszami Wojciecha 
Ossolińskiego, przywitali: dyrektor 

Muzeum Ziemi Prudnickiej Marcin 
Husak i burmistrz Prudnika Grze-
gorz Zawiślak. Spotkanie, nie po raz 
pierwszy prowadziła córka bohate-
ra wieczoru Magdalena Sajewicz. 
Wiersze prezentował sam poeta 
oraz jego małżonka Lidia Ossolińska 
(również nie pierwszy raz). W świą-
teczny nastrój wprowadzały gości 
utwory wokalne w wykonaniu Pau-
liny Balcarczyk oraz Nicole Battel.
 Jeśli ktoś nie był na spotkaniu z 
autorem, a chciałby poczytać same 
wiersze, to najnowszy tomik poezji 
Wojciecha Ossolińskiego może 
nabyć w muzealnym sklepiku. 
Tomik „A pod bukami cicho, bia-
ło…” to ponad trzydzieści utworów 
pisanych wierszem, zachęcających 
do głębszej refleksji w czasie, nie 
tylko świątecznym, nad tym co w 
życiu ważne w perspektywie trudnej 
relacji między dniem codziennym 
i dniem świątecznym – z osobliwą 
umiejętnością traktowania o kwe-
stiach fundamentalnych z humo-
rem i swadą. Autor przekonuje, że 
najprostsze gesty i słowa czynione 
i wypowiadane w Boże Narodzenie 
oddają przykazanie miłości, która 
uparcie trwa wraz z wiarą i nadzieją, 
będąc największą spośród nich, a 
dobro zawsze zwycięża. (g)   n

Nicole Battel podczas występu 
w Muzeum Ziemi Prudnickiej

POD BUKAMI

Uczepione rynien wibrafony
Kokoszą się w sadzie kolędą
Betlejemska gwiazda na oknie
Wieści sannę niebieską dzieciom

Promień słońca drzemie na płocie
Wróble w ganku grają w sto pociech
Strach się puszy w białej piżamie
O pierwszeństwo walczy z bałwanem

A pod bukami cicho biało
A pod świerkami tak srebrzyście
Na białym stole pusty talerz
Znów czeka na Twoje przyjście

Lidia OSSOLIŃSKA

 W tym okrutnym pędzie, wy-
syłaniu wiadomości, dzwonieniu, 
rzadko dostrzegamy piękno co-

dzienności. Zagraniczne wycieczki 
są niesamowite i fascynujące, ale 
równie niesamowite i fascynujące 
mogą być ptaszki wydziobujące 
ziarenka z karmnika. Piękna jest 
kolacja wigilijna z tradycjami i 
miłością. Z wiekiem i nabytym do-
świadczeniem zdajemy sobie spra-
wę, jak ważny jest drugi człowiek, 
rodzina, przyjaciele, radość i miłość. 
Dawajmy sobie to wszystko nie tylko 
w święta. Zawsze pięknych i spokoj-
nych świątecznych dni. (ze wstępu 
do książki)   n

ZACZYN

Zetrzyj, biała pastorałko,
starą z oczu zaćmę.
Pora tym, co są z nadzieją,
prosto w twarz popatrzeć.

Niech się niosą z pastorałką
nasze wątpliwości.
Łatwiej będzie mądrze szukać
odpowiedzi prostych.

Swe działania przymierzamy
do smreków na szczycie.
One wichrom pierś swą dając,
blizną się nie szczycą.

(fragment pastorałki)

Wytęż umysł
 Sudoku - rozwiązanie tej łamigłówki matematycznej rodem z Japonii 
polega na wypełnieniu diagramu o wielkości 9x9 kratek, podzielonego na 
9 części w taki sposób, aby w każdym wierszu, każdej kolumnie i każdym z 9 
elementów znalazły się – bez powtórzenia – wszystkie cyfry od 1 do 9. Rozwią-
zywanie sudoku nie wymaga bycia orłem z matematyki, wystarczy odrobina 
cierpliwości i umiejętności logicznego myślenia, aby po kolei zapełniać krat-
ki cyframi. Zabawa ta ma jedno prawidłowe rozwiązanie!   n

ROZRYWKI UMYSŁOWE

W krzyżówce panoramicznej litery z ponumerowanych pól utworzą ostateczne rozwiązanie – przysłowie.

eprasa.pl c8a7686ec6



25T Y G O D N I K  P R U D N I C K I  n u m e r  2  |  1 0  s t y c z n i a  2 0 2 4

Mieczysław MATCZAK

Sport
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Trudno nie docenić w 8-letniej kadencji zaangażowania, poświęcenia wolnego czasu,  
a nawet własnych pieniędzy dla Pogoni ze strony działaczy ustępującego zarządu.  
Jednak marzenia o stworzeniu silnego zespołu nie mogły być zrealizowane, bo  
nie trafiono z wyborem właściwej drogi dochodzenia do celu.

PIŁKA NOŻNA

PIŁKA NOŻNA

PIŁKA NOŻNA

Nowy zarząd piłkarskiej Pogoni

Już oficjalnie 

Szukają zawodników 

N
owy zarządu MKS Pogoń 

Prudnik zaprasza z a i n -

t e r e s o w a n y c h  p i ł k a r z y 

(U18 wzwyż) grą w pierw-

szej drużynie seniorów na spotka-

nie, które odbędzie się 10 stycznia 

(środa) w Szkolnym Schronisku 

Młodzieżowym „Dąbrówka” (po-

czątek o godz. 19.00), lub do kon-

taktu telefonicznego z prezesem 

k l u b u  ( 7 9 8   1 7 8   0 7 6 ,  W a l d e m a r 

Bedryj). (w) n

Z
arząd Fortuny Głogówek 
podpisał  umowę z Mar-

kiem Henzlem. Nowy szko-

leniowiec 4-ligowej druży-

ny zastąpił na stanowisku Macieja 
Lisickiego, który zdecydował się na 
powrót do walczącej o utrzymanie 
w „okregówce” Unii Krapkowice. 

 Głogówczanie przystąpią do run-

dy rewanżowej z 5. miejsca w tabeli, 
mając na koncie 28 punktów i bilans 
bramkowy 28-17. (w) n

PRZEBiEG sEniORsKiEJ 

PRACY TREnERsKiEJ

MARKA HEnZLA

• LZS Leśnica (3. liga)
• Ruch Zdzieszowice (2. liga)
• Polonia Głubczyce (4. liga)
• LKS Nędza (,,okręgówka’”)
• Dąb Gaszowice (4. liga)
• ROW Rybnik (3. liga)
• Unia Turza Śl. (4. i 3. liga)

D
opiero drugie zebranie 
sprawozdawczo- wyborcze, 
w którym uczestniczyli 
m.in. starosta Radosław 

Roszkowski i wiceburmistrz Jarosław 
Szóstka wyłoniło dość zaskakujący 
skład nowego zarządu klubu. W 
czasie pierwszego zebrania nie było 
chętnych i wyznaczono drugi termin. 
Prezes Grzegorz Pawlak już wcześniej 
ocenił drugi 8-letni okres działalności 
klubu pod kierunkiem ustępującego 
zarządu. Było sporo osiągnięć, które 
przypomniał prezes. W pierwszej 
4-letniej kadencji klubowi działacze 
czynili wiele starań, aby wokół piłki 
nożnej panowała miła i sprzyjająca 
atmosfera, ale nie pomogło to w bu-

dowaniu zespołu nawet na średnim 
4-ligowym poziomie. Wizerunkiem 
każdego klubu jest pierwszy zespół 
seniorów, któremu głównie podpo-

rządkowana jest praca organizacyjno-

-szkoleniowa. W Pogoni było inaczej, 
zespół budowano pod katem doraź-

nych sukcesów opierając się głównie 
na sprowadzanych piłkarzach, po-

mijając szkolenie bezpośredniego 
zaplecza. W drugiej 4-letniej kadencji 
było jeszcze gorzej i  ustępujący zarząd 
nie ma powodów do zadowolenia. W 
2016 roku ustępujący zarząd przejął 
zespół seniorów zajmujący 10. miejsce 
w 4. lidze z dorobkiem 47 pkt (bramki 

34:35). Wybrany nowy zarząd przej-

muje zespół seniorów z dorobkiem 3 
pkt po I rundzie na ostatnim miejscu 
w tabeli 4. ligi i na domiar złego rozbi-

ty kadrowo.

Oby nie było gorzej…

 … - tak przestrzegałem piłkarskie 
środowisko i klub przed ponownym 
wyborem tego samego zarządu po 
pierwszej 4-letniej kadencji. Docenia-

łem duże zaangażowanie działaczy, 
społeczną pracę i stwarzanie dobrych 
warunków piłkarzom. Jednak prob-

lemy organizacyjno-szkoleniowe, w 
nadmiarze rozbudowanie szkolenia 
dzieci (10 drużyn), brak juniorów 
starszych , czy zespołu rezerwowego 
utrudniało dochodzenia do plano-

wanego celu, jakim było zbudowanie 
wartościowego zespołu. Niemal w 
każdym roku Pogoń przystępowała 
do rozgrywek w pierwszych rundach 
źle zbudowana, nie przygotowana i w 
rundach rewanżowych rozpaczliwie 
broniła się przed spadkiem do niższej 
klasy, Przypomnijmy: sezon 2016/17 – 7 
pkt, ostatnie miejsce. 2018/2019 - 10 
pkt, ostatnie miejsce, 2019/20 - 8 pkt, 
14. miejsce. Już wtedy po 4-letniej 
działalności pojawiło się wiele wątpli-
wości, czy Pogoń powinna o mistrzow-

skie punkty walczyć na tym poziomie 

rozgrywek. Jak się okazało duże zaan-

gażowanie, pozyskiwanie wspierają-

cych klub sponsorów, pozyskiwanie 
pieniędzy nie przełożyło się na lepsze 
wyniki, które były coraz gorsze.
 

nic się nie zmieniło

 W drugiej 4-letniej kadencji 
zarząd klubu się nie zmienił, ale 
działał w uszczuplonym składzie. 
Wydawało się, że zdobyte doświad-

czenie pomoże w budowaniu ze-

społu przynajmniej na średnim 4-li-

gowym poziomie, który nie będzie 
przystępował do rozgrywek z myślą: 
„ Z o s t a n i e m y  c z y  s p a d n i e m y ? ” . 
Stało się jednak inaczej i na koniec 
8-letniego kierowania klubem, du-

żego zaangażowania i czynionych 
starań o stwarzanie piłkarzom do-

brych warunków Pogoń w ostatnim 
roku działalności ustępującego 
zarządu przeżywa dramatyczne 
chwile i osiągnęła najgorszy wyniki 
po awansie w 2010 roku do 4. ligi. 
Niepotrzebnie w klubie dążono do 
doraźnego sukcesu, błędem było 
sprowadzenie w ciągu 8 lat około 60 
piłkarzy, w tym nawet zza granicy, 
nie mówiąc  o  zmianach trenerów  
10 razy! Niewykluczone, że jeszcze 
większy kryzys nastąpi wkrótce. 
Ostatnie miejsce w tabeli, 1 zwycię-

stwo w 15 rozegranych spotkaniach, 
m o c n o  o s ł a b i o n a  k a d r a  p r z e d 
rewanżami, spora grupa młodych 
piłkarzy w klasach maturalnych, 
brak juniorów do 19 lat i zespołu re-

zerwowego seniorów – to wszystko 
budzi grozę i niepewną przyszłość 
Pogoni. Wielokrotnie przed takim 
możliwym scenariuszem przestrze-

galiśmy” „Oby nie doraźny sukces”, 
„Będzie stadion, a co z drużyną”, 
„Niepowodzeń ciąg dalszy”, „Skaza-

ni na niepowodzenia…”.

nowy zarząd i co dalej?  

 Dość niespodziewanie prudnicki 
Orlik, a właściwie działacze i trenerzy 
Orlika wyciągnęli pomocną dłoń do 
Pogoni, której groził nawet najczar-

niejszy scenariusz łącznie z wycofa-

niem zespołu z rozgrywek, o czym 
mówił na pierwszym zebraniu prezes 
G. Pawlak. Drugie zebranie przebie-

gało w budującej atmosferze i niemal 
jednogłośnie wybrano nowy zarząd, 
który tworzą: Waldemar Bedryj (pre-

zes), Mariusz Półchłopek, Przemysław 
Rudolf (wiceprezesi), Piotr Olinkiewicz 
(sekretarz) i Elżbieta Zub (skarbnik).

 W. Bedryj i P. Rudolf byli zasłużo-

nymi piłkarzami Pogoni i wraz z P. 
Olinkiewiczem szkolą najmłodszych 
piłkarzy w prudnickim Orliku. M. Pół-
chłopek jest trenerem grup młodzie-

żowych w Pogoni. Nowy zarząd staje 
przed bardzo trudnym zadaniem, 
jakim będzie przerwanie istniejącego 
sportowego kryzysu zespołu senio-

rów. Do tej pory utworzony zarząd 
zajmował się organizacją i szkoleniem 
dzieci, nie ma doświadczenia z orga-

nizacją szkolenia zespołu seniorów. 
Niezbędne będzie wsparcie całego 
prudnickiego środowiska, bez wzglę-

du na to jak potoczą się losy zespołu 
w rundzie rewanżowej, bo należy się 
liczyć ze spadkiem Pogoni do klasy 
okręgowej i budowaniem nowego 
zespołu. Wierzę, że będzie nowy sta-

dion, nowy zespół i nowe, lepsze wy-

niki, czego życzę nowemu zarządowi 
Pogoni. n

nowy zarząd Pogoni wyłoniono 28 grudnia
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Grzegorz Pawlak jest stałym bywalcem meczów reprezentacji Polski

PIŁKA NOŻNA 

Zapewne długo  
nie usiedzę bezczynnie
Grzegorz Pawlak zakończył swą misję w prudnickiej Pogoni. Biznesmen, menadżer,  działacz przez prawie dekadę, 
stał na czele klubu z niemal 80-letnią tradycją.  Zobaczcie, jak podsumował ten czas w mediach społecznościowych. 
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KOSZYKÓWKA KOSZYKÓWKA 

Przeniósł się  
na Podkarpacie 

Pokopią 
towarzysko 

EKSTRALIGA FUTSALU KOBIET

ZALEGŁE: ROW - AZS UW Warszawa 
3:4, Nowy Świt - Rolnik 12:1.

1. Nowy Świt Górzno 9 25 55:15
2. Rekord B.-Biała 10 24 53:9
3. Słomniczanka Słomniki 9 19 39:15
4. AZS UJ Kraków 10 19 37:21
5 AZS UW Warszawa 10 17 33:25
6. ROW Rybnik 9 15 32:23
7. AZS UAM Poznań 10 14 23:27
8. Wanda Kraków 10 10 25:48
9. Rolnik B. Głogówek 9 7 18:48
10. AZS AWF Warszawa 10 1 19:44
11. Wierzbowianka Wierzbno 10 1 10:69

2. LIGA KOSZYKARZY, GR. D

16. KOLEJKA: Stal II - Obra 84:68, 
Włocławek - Zielona G. 71:74, Oleśnica 
- Turów 66:70, Sudety - Basket 74:71, 
Siechnice - WKK II 81:85, Śląsk III - Doral 
72:76, Maximus - Kosz 79:78, Gimbasket 
- Pogoń 45:97 (11:20, 15:24, 7:33, 12:20). 
Garwol 21, Nowakowski 14, Prostak 
13, Mordzak 12, S. Sanny 12, Kasiński 
8, Gnilka 8, Kociuga 7, Krupiński 2.

1. Pogoń Prudnik 16 32 +412
2. Turów Zgorzelec 16 31 +282
3. Kosz Pleszew 16 29 +259
4. Doral Kłodzko 16 26 +68
5. KK Oleśnica 16 25 +92
6. Maximus Kąty Wr. 16 25 +32
7. Śląsk III Wrocław 16 24 +78
8. SKM Zielona G. 16 24 -3
9. Stal II Ostrów Wlkp. 16 24 -40
10. WKK II Wrocław 16 24 -48
11. Basket Gorzów Wlkp. 16 23 -4
12. Sudety Jelenia G. 16 23 -58
13. Obra Kościan 16 22 -82
14. TKM Włocławek 16 18 -174
15. KKS Siechnice 16 17 -372
16. Gimbasket Wrocław 16 17 -442

1. LIGA KOSZYKARZY

18. KOLEJKA: GKS - Niedźwiadki 101:79, 
Starogard Gd. - HydroTruck 95:70, Górnik 
- Kotwica 84:58, Miasto Szkła - Polonia 
93:74, Sokół - WKK 74:83, Astoria - AZS 
K. 97:66, Decka - Basket 82:78, Żak - 
Śląsk II przeł., Mickiewicz - AZS O. 82:85 
(25:22, 18:19, 20:18, 19:26). Kobel 17, 
Jodłowski 17, Lis 16, Reid 15, Rutkowski 
14, Kaczmarzyk 4, Maciejak 2, Wójcicki.   

1. Górnik Wałbrzych 18 32 +214
2. Astoria Bydgoszcz 18 31 +170
3. AZS Opole 18 31 +102
4. Śląsk II Wrocław 17 31 +65
5. Miasto Szkła Krosno 18 30 +137
6. SKS Starogard Gd. 18 29 +106
7. Decka Pelplin 18 29 +58
8. Kotwica Kołobrzeg 18 29 +35
9. GKS Tychy 18 28 -22
10. Żak Koszalin 17 27 -5
11. Basket Poznań 18 26 +64
12. HydroTruck Radom 18 26 -84
13. Niedźwiadki Przemyśl 18 25 -80
14. Polonia Warszawa 18 24 -50
15. WKK Wrocław 18 23 -116
16. Mickiewicz Katowice 18 21 -160
17. AZS Kraków 18 21 -192
18. Sokół Międzychód 18 20 -242

3. LIGA KOSZYKARZY

14. KOLEJKA: Basket - AZS II 67:121, 
Start D. - Strzelce Op. 105:59, Aldom 
- Start N. 113:37, Stal - Smyk 64:88 
(20:27, 25:13, 7:23, 12:25). ZALEGŁY: 
Smyk - Start N. 114:30 (36:1, 27:10, 28:11, 
23:8). Nosol 14, Jelonek 13, Otte 12, 
Zychowicz 11, Walkowicz 10, Ligęza 10, 
Pyra 9, Reczek 9, Jabłoński 8, Kukułka 
8, Zbaraszczuk 6, Miklaszewski 4. 

1. AZS II Opole 12 23 +499
2. Smyk Prudnik 12 23 +416
3. Start Dobrodzień 13 22 +166
4. MKS Strzelce Op. 11 19 +210
5. Stal Brzeg 12 17 -184
6. AK Jełowa 12 16 -35
7. Aldom Turawa 12 15 -221
8. Basket Lubliniec 10 12 -185
9. Start Namysłów 12 12 -667

B
lisko 15 lat społecznej pracy 
dla Prudnika - 9 lat w Pogoni, 
do tego 7 lat w Tigers Prud-
nik. Intensywnej pracy, z 

pełną odpowiedzialnością i ogrom-
nym zakresem obowiązków. W obu 
stowarzyszeniach, nie udałoby się 
zrobić tyle dobrego, bez wszystkich 
tych, którzy chcieli współpracować, 
chcieli pomagać, chcieli działać. 
 Dziękuję wszystkim tym, z który-
mi miałem ogromną przyjemność 
pracować. Tym, z którymi two-
rzyłem zarządy, tym, bez których 
trudno byłoby cokolwiek zrobić sa-
memu. Kierownikom drużyn, rodzi-
com zawodników, bezfunkcyjnym 
osobom, które pomagały z szcze-
rych chęci. Możemy być wspólnie 
dumni z tego, co udało się zrobić. 
Dziękuję wszystkim trenerom. To 
była ogromna przyjemność słuchać 
Waszych pomysłów, dyskutować z 
Wami o piłce, czasami się spierać, 
ale przede wszystkim wzajemnie 
wspierać. Dziękuję całej ogromnej 
grupie zawodników, którzy przez te 
9 lat grali i zostawiali sporo zdrowia 
w biało-niebieskich barwach. To 
ogrom pięknych chwil, sportowych 
emocji, których nie byłoby bez Was. 
Gol tego jedynego zawodnika, który 
grał w Pogoni, kiedy do niej przy-
chodziłem i gra kiedy z niej odcho-
dzę, gol w 107. minucie dogrywki 
meczu barażowego i jego zakończe-
nie to był najpiękniejszy moment 
w Pogoni. Dla takich chwil chce 
się pracować. Dziękuję Prezesom i 
działaczom innych klubów, których 
poznałem przez te lata. Doskona-
le wiem, ile trudu i poświęcenia 
trzeba, by działać dziś społecznie w 
sporcie. Dziękuję przedstawicielom 
władzy samorządowej i gminnych 

M
i c h a ł  K r o c z a k  z o s t a ł 
nowym zawodnikiem 
ekstraklasowego So-
koła Łańcut. 24-letni 

wychowanek prudnickiego Smy-
ka już wcześniej miał na swoim 
koncie występy na najwyższym 
s z c z e b l u ,  r e p r e z e n t u j ą c  b a r w y 
MKS Dąbrowa Górnicza i  Kinga 
S z c z e c i n .  G r a ł  t e ż  w  p i e r w s z o -
l i g o w y m  W K K  W r o c ł a w ,  A Z S 
Opole oraz rezerwach wrocław-
skiego Śląska. (w) n

instytucji, zarówno tej, jak i po-
przednich kadencji. Bez tej współ-
pracy, nie było sportu, imprez i 
innych wydarzeń w Prudniku. Dzię-
kuję przedstawicielom mediów, 
tych lokalnych, jak i tych o zasięgu 
wojewódzkim. Sport i media tworzą 
całość. Dziękuję najbliższym. To 
im społeczna praca zabrała tysiące 
godzin, które mogliśmy spędzić 
razem. 
 Cieszę się ogromnie, że na Kolejo-
wej 7 powstaje nowy stadion. Nama-
wiam do tego, by na tym nie poprze-

stać. Potrzebne są jeszcze dwa boiska 
treningowe i budynek klubowy, z no-
wymi szatniami i miejscem spotkań. 
Potrzebne jest jeszcze oświetlenie 
boisk treningowych. Bez tego bardzo 
trudno funkcjonować.  Zacznijmy od 
oświetlenia na Włoskiej. 
 Czas odpocząć, pozyskany czas 
poświęcić rodzinie i  dla siebie. 
Zapewne długo nie usiedzę bez-
czynnie i po chwili odpoczynku, 
podejmę się nowych wyzwań, które 
już rysują się na horyzoncie. Bo bez 
piłki nie da się żyć. Nadal w tej piłce 

zostaję i nadal pozostaję w zarządzie 
OZPN. Ta praca przynosi ogromnie 
dużo satysfakcji. Nikogo nie wy-
mieniam z imienia i nazwiska. Po 
pierwsze stworzyłaby się z tego gru-
ba książka, a po drugie mógłbym 
o kimś zapomnieć. Do zobaczenia 
na kolejnym meczu naszej Pogoni. 
Prezesem się bywa, kibicem jest się 
całe życie. Są ludzie‚ którzy uważają‚ 
że futbol to sprawa życia i śmierci. 
Jestem takim podejściem rozczaro-
wany. Futbol jest dużo ważniejszy. 
Bill Shankly. n

C
zwartoligowe zespoły z na-
szego regionu sposobią się 
do wiosennej rundy rewanżo-

wej. Poniżej plan dotychczas zapla-
nowanych sparingów. (w) n

FORTUNA GŁOGÓWEK 27.01: MKS 
Gogolin, 3.02: Lechia Dzierżoniów, 
17.02: Sośnica Gliwice, 24.02: Porawie 
Większych, 2.03: LZS Piotrówka

LZS WALCE 27.01: Ruch Zdzieszowice, 
3.02: Pogoń Prudnik, 10.02: GKS Głu-
chołazy, 17.02: Start Jełowa, 24.02: LZS 
Starościn, 2.03: TOR Dobrzeń Wlk.

POGOŃ PRUDNIK 3.02: LZS Walce, 
17.02: LZS Piotrówka

eprasa.pl c8a7686ec6
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dyżury oraz pogotowie pracy

w porze nocnej, w niedziele, święta 

i inne dni wolne od pracy

środa (..) – środa (..

UWAGA! Apteki nie dyżurują w nocy. 
 
PRUDNIK
Dyżury od poniedziałku do piątku 

w godz. 21.00-23.00; w sobotę, niedzielę

i święta w godz. 19.00-21.00.

ŚR, CZW

Apteka mgr Jadwiga Jaskowska,

ul. Rynek 14, tel. 77 406 71 85

PT, SO

Apteka „Alga”
ul.Staszica 4, tel. 77 436 68 88

NI, PN

Apteka  „Zdrowie” Monika Hylak
ul. Łangowskiego 2, tel. 77 436 07 38

WT, ŚR

Apteka „Optima”

ul. Nyska 1, tel. 77 436 65 90

GŁOGÓWEK 
Apteki w Głogówku nie prowadzą dyżurów

Apteka Św. Anny
ul. 3 Maja 17,  tel. 77 437 24 25

Apteka „Świętojańska”
Pl. Wolności 6,  tel. 77 437 20 66

Apteka „Crategus”

ul. Zamkowa 1, tel. 77 437 37 96

Apteka Nowa  „M. & T. Schmidt” 

ul. Mickiewicza 20, tel. 77 437 34 75

Apteka Drofarm 

ul. Piotra Skargi 15a, tel. 533 222 324

BIAŁA 
Apteki w Białej nie prowadzą dyżurów

Apteka „Pod Lwem”, 
ul. 1 maja 18, tel. 77 438 70 22

Apteka  im. Karola Wojtyły, 
ul. Opolska 2a, tel. 77 438 74 06

Apteka im. św. Kamila, 
Rynek 14, tel. 77 438 71 21

ŁĄCZNIK
Apteka w Łączniku nie prowadzi dyżurów

Apteka mgr Krystyna Wiśniewska, 

Łącznik 48 – 220 

ul. Skowrońskiego 4,

tel. 77 437 63 68

KORFANTÓW 

Apteka „Apteka Rodzinna”
ul. Wyzwolenia 16, tel. 77 435 60 27

Apteka Elżbieta Wilk
ul. Wyzwolenia 19, tel. 77 431 90 48

STRZELECZKI 
Apteka „Sub-Sole”,
Strzeleczki, ul. Sienkiewicza 33, 

tel. 77 466 82 00

Punkt apteczny „Sub-Sole”,
Dziedzice, ul. Główna 15, 

tel. 77 466 87 58 

Apteka Arnika, 
Dobra, ul. Szkolna 2, tel. 77 466 83 09 

Kujawy, ul. Opolska 1 C, tel. 77 466 87 58

WALCE
Apteka, 

ul. Mickiewicza 7, tel. 77 466 01 23

WAŻNE TELEFONY
Telefon alarmowy 112

Nocna i świąteczna pomoc  lekarska 
PCM ul. Piastowska 64, tel. 77 406 78 99

Informacja PKP, tel. 19 757

Urząd Skarbowy, ul. Kopernika 1a,   

                     tel. 77 436 99 00

POGOTOWIA
Ratunkowe 112, 999, 77 438 78 85

Straż Pożarna 112, 998, 77 438 05 30

Policja 112, 997, 478 629 503

Energetyczne 991

Gazowe 992

Wodno-Kanalizacyjne 994

>> Prudnik 77 436 25 56

>> Głogówek 77 437 46 47

Drogowe 981

Opiekuńcze 77 474 54 45

Straż Miejska 77 406 62 42

    

POWIATOWY RZECZNIK KONSUMENTÓW
Starostwo Powiatowe w Prudniku, pok. 4

tel. 77 436 93 09, 576 834 168

środa i piątek 7.30 -13.00

OŚRODEK POMOCY SPOŁECZNEJ 

W PRUDNIKU 77 406 70 38

OŚRODEK POMOCY SPOŁECZNEJ 

W GŁOGÓWKU  77 438 00 40 

OŚRODEK POMOCY SPOŁECZNEJ 
W BIAŁEJ 77 438 71 40

OŚRODEK POMOCY SPOŁECZNEJ 

W LUBRZY 77 407 46 79

Tradycji Tkackich - ul. Królowej Jadwigi 23, 

czynne: wtorek-piątek 8.00-16.00, 4. sobota 

miesiąca 10.00-16.00. Wieża Woka, Plac 

Zamkowy czynna od 1 maja do 30 września 

od wtorku do piątku 12.00-16.00 oraz w 

soboty, niedziele i święta 12.00-18.00. Cena 

biletów: Arsenał normalny 10 zł, ulgowy 5 zł, 

grupowy (20-35 osób) 100 zł, CTT normalny 

10 zł, ulgowy 5 zł,

 grupowy 100 zł, Wieża Woka normalny/

ulgowy 5 zł, grupowy 50 zł. Bilet rodzinny 

(tylko z Kartą Dużej Rodziny lub Opolską 

Kartą Rodziny) - 20 zł (obejmuje wszystkie 

obiekty MZP). W czwartki do obiektów 

muzeum wstęp wolny (poza Wieżą Woka).

Muzeum w Głogówku

Ul. Słowackiego 1, 48-250 Głogówek, 

tel. 77 437 35 00, godziny otwarcia: wtorek – 

piątek: 10.00 – 14.00.

Muzeum Śląska Opolskiego 

Ul. św. Wojciecha 13, Opole, tel. 77 453 66 77. 

Czynne 9.00-15.30 (wtorek-piątek), 10.00-15.00 

(sobota), 12.00-17.00 (niedziela), nieczynne 

(poniedziałek). Ekspozycja stała: „Pradzieje 

Opolszczyzny” i „Opole - gród, miasto, stolica 

regionu”. „Galeria malarstwa polskiego XIX i XX 

wieku”, „W kręgu farmacji”.

Městské muzeum  w Zlatých Horách

Nám. Svobody 94, 79376 Zlaté Hory. Czynne 

od wtorku do piątku, od godz. 9.00 do 12.00 

i od 13.00 do 16.00.

Městské muzeum w Krnovie

náměstí Míru 14, 794 01 Krnov, tel. 554 

614 706, e-mail: muzeum@mikskrnov.cz.

Galeria Sztuki Hanny Bakuły „No Ba!”

(oddział Muzeum Ziemi Prudnickiej)

Rynek 2, Prudnik. Godziny otwarcia: so od 

12.00 – 18.00, wt – pt 10.00 – 16.00

IZBY REGIONALNE

• Farska stodoła w Biedrzychowicach, 

usytuowana obok plebani. Jest tu 

eksponowane wyposażenie dawnego 

śląskiego domu. Kontakt z Różą Zgorzelską 

(tel. 77 437 17 99, kom. 668 290 809).

• Izba śląska w Publicznym Gimnazjum 
nr 1 w Głogówku. ul. Kościuszki 10, 

tel. 77 437 35 92. W wydzielonych 

pomieszczeniach znajdują się 

tematyczne ekspozycje: dawna pralnia, 

kuchnia, sypialnia, klasa itp.

• Izba regionalna na poddaszu budynku 
szkolnego w Przechodzie (gmina 

Korfantów). Zgromadzono w niej stroje 

regionalne, przedmioty codziennego 

użytku, sprzęty rolnicze, mapy, fotogra� e.

• Izba regionalna w Wiejskim Centrum 
Aktywizacji w Rudziczce. Izbę można 

zwiedzać od poniedziałku do piątku, w 

godz. od 13.00 do 20.00.

Zabytkowy spichlerz w Trzebinie

Czynne w każdą niedzielę, od godz. 15.00 

do 17.00. Kontakt: sołtys Roman Pilch (77 436 

03 22), Józefa Bogusz (77 436 60 22), Daniela 

Mojak (784 181 951).

KULTURA

OŚRODKI KULTURY

Prudnicki Ośrodek Kultury i Biblioteki 

Publicznej w Prudniku

Siedziba główna POK – Pałac Fränkla, 
ul. Kościuszki 1A, 48 – 200 Prudnik, 

tel. 77 436 33 96.

Miejsko-Gminna Biblioteka Publiczna,

ul. Mickiewicza 1, 48 – 200 Prudnik,  

tel. 77 436 27 60.

Kino Diana, ul. Mickiewicza 1, 

48 – 200 Prudnik,  tel. 77 436 66 85.

Miejsko-Gminny Ośrodek Kultury w Głogówku

Ul. Batorego 10, 48-250 Głogówek,

tel. 77 406 91 40. Godziny otwarcia: 

pon - pt - od 8.00 do 20.00.

Gminne Centrum Kultury w Białej

Ul. Prudnicka 35, 48-210 Biała,

 tel./faks 077 438 70 26.

Gminny Ośrodek Kultury w Lubrzy

Ul. Wolności 73, 48-231 Lubrza,

 tel./faks 77 407 46 83.

Agencja Sportu i Promocji w Prudniku

Ratusz - Rynek, Prudnik, tel. 77 436 66 55

Městské informační a kulturní středisko w Krnovie

náměstí Míru 1/14, 794 01 Krnov, tel. 554 614 706, 

e-mail: posta@mikskrnov.cz.

MUZEA I GALERIE

Muzeum Ziemi Prudnickiej

Siedziba główna - Arsenał, ul. Chrobrego 5, 

48-200 Prudnik, tel. 77 406 80 60, czynne: 

wtorek-piątek 8.00-16.00, 2. sobota miesiąca: 

10.00-16.00. Ekspozycja stała: etnogra� a, 

historia Prudnika, Stanisław Szozda. Centrum 

CENY PALIW 95 ON LPG

„Orlen” Prudnik , , ,

„Pieprzyk” Prudnik , , ,

„STW” Prudnik , , -

„Orlen” Biała , , ,

„Avia” Rzepcze , , ,

„Shell”  Lubrza , , ,

WALUTY NBP

 eur , / ,

 usd , / ,

 gbp , / ,

 chf , / ,

 czk , / ,

Stan:   stycznia,  godz. . - .                   zebrał: Damian Wicher-Sienkiewicz
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REDAKCJA I BIURO OGŁOSZEŃ
48-200 Prudnik, ul. Kościuszki 13a

TELEFON
77 436 28 77
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www.terazprudnik.pl
www.aneks.com.pl
www.facebook.pl/tygodnikprudnicki
E-MAIL
redakcja@tygodnikprudnicki.pl
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Andrzej DEREŃ
andrzej.deren@tygodnikprudnicki.pl
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Spółka Wydawnicza ANEKS
- Prudnik, ul. Kościuszki a
KONTO BANKOWE
Santander Bank Polska S.A. -  Oddział w Prudniku
      
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Polska Press Sp. z o.o., Oddział Poligrafia, 
Drukarnia w Sosnowcu,
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Redakcja zastrzega sobie prawo do skaracania 
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     egazety.pl    
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    eprasa.pl

SKŁAD KOMPUTEROWY
Jarosław TOMASZEWICZ

D E T E K T Y W

PONIEDZIAŁEK - CZWARTEK 

16:45, 18:55

PONIEDZIAŁEK - CZWARTEK 

19:55, 23:15

PONIEDZIAŁEK - CZWARTEK 

18:00, 21:40
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Andrzej DEREŃ

kinga markowska i aleksander devosges Cuber otrzymali 

stypendia ministra kultury i dziedzictwa narodowego 

w dziedzinie animacja i edukacja kulturalna. efektem 

stypendiów będą ambitne projekty, do których zaangażowani 

będą mieszkańcy Głogówka i turyści, w tym najmłodsi.

Muzealnicy z Głogówka 
z ministerialnymi 
stypendiami

SUKCES

W 
ramach stypendium 
Aleksander Devosges 
Cuber opracuje pro-

jekt Kulturowo-Tury-

stycznie, a w nim blok dziewięciu 
tematycznych wycieczek na terenie 
Głogówka i okolicy. 
-  A d r e s a t a m i  ś c i e ż e k  i  s z l a k ó w 
będą praktycznie wszystkie grupy 
odbiorców – wyjaśnia stypendysta. - 
Projekt przewiduje opracowanie 18 
wydarzeń na 9 trasach, które odbędą 
się na przestrzeni całego 2024 roku. 
Wśród tras pieszych opracowane 
będą trasy związane z Oppersdorffa-

mi, przybliżające malarstwo i rzeźbę 
rokokową; szlak historycznych 
miejsc i zasłużonych dla lokalnej 
społeczności ludzi; trasa związana 
z dziedzictwem kultury muzycznej 
Głogówka; a także szlak „Via Sacra”, 
mający na celu ukazać i wytłumaczyć 
zachowane zabytki w kontekście 
sporu konfesyjnego i ich wymowy. W 
sezonie letnim planowane są week-

endowe wyjazdy rowerowe po ziemi 
głogóweckiej, które obejmowały 
będą kult Matki Boskiej Częstochow-

skiej; historię cystersów, śląskiej 
szlachty i rezydencji szlacheckich, 
zabytków techniki, a także legend.

 W ramach projektu Aleksander 
Cuber będzie przewodnikiem na 
wszystkich trasach. Podsumowa-

niem projektu będzie gra terenowa 
na terenie Głogówka.

 Celem projektu Kingi Markow-

skiej będzie powstanie w Głogówku 
pracowni edukacyjno- artystycznej 
„Rodzynki”.

- W pracowni odbywać się będą 
zajęcia dla dzieci w dwóch grupach 
wiekowych, 4-6 oraz 7-9 lat – opisuje 
inicjatywę autorka. - W ramach 
projektu, w ciągu roku odbędą się 52 
spotkania, tematycznie związane z 
postaciami dziedzictwa kulturowego 
Głogówka. Tematyka zajęć doty-

czyć będzie malarstwa, literatury, 
architektury i muzyki. Każda z tych 
dziedzin ma w Głogówku przedstawi-

ciela w konkretnej postaci: Jan Cybis 
(malarstwo), Rafał Urban (literatura), 
Wilhelm Fraenkel (architektura) oraz 
Ludwig van Beethoven (muzyka). Na-

zwa projektu – „Rodzynki” nawiązuje 
do dzielnicy Głogówka, jaką są Wi-

niary i uwzględnia historię miejsca, 
w którym prowadzona była uprawa 
winorośli oraz sadownictwo.

 Z a j ę c i a  o d b y w a ć  s i ę  b ę d ą  w 
pracowni, udostępnionej nieod-

płatnie przez firmę transportową 
Morawiec. To jeden z podmiotów, 
który zostanie zaangażowany do 
projektu. Inne to: Muzeum Śląska 
Opolskiego, Muzeum Architektury 
we Wrocławiu, Julian Cochran Fou-

ndation, Beethoven-Haus w Bonn, a 
także Fundacji Pałacu Rozkochów. 
Tak szeroka współpraca zaowocuje 
między innymi koncertem stypen-

dystów Julian Cochran Founda-

tion, czy spacerami z opowieścią o 
architekturze.
 

 Oba projekty realizowane bę-

dą przez 12 miesięcy. Łącznie w 
Polsce przyznano 289 stypendiów 
MKiDN. n

eprasa.pl c8a7686ec6
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